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Sąd Rejonowy  w Opolu w dwóch wyrokach 

uznał,  że prokuratorzy z Prudnika byli 

nierówno traktowani i mobbingowani 

przez prokuratora okręgowego.
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CZYTAJ NA STR. 2

CZYTAJ NA STR. 10

HEXENBERG 1626 – MORDERSTWA I UPIORY W DAWNYM PRUDNIKU               CZYTAJ NA STR. 28

W ramach całorocznych obchodów jubileuszu 800-lecia Białej, miejscowa 

społeczność postanowiła zmierzyć się z tragicznym wspomnieniem wydarzeń 

marca 1945 roku, wkroczeniem Armii Czerwonej do miasta.  Z głębokim 

przesłaniem, by podobne wydarzenia już się nigdy nie powtórzyły.

OPOLE  PRUDNIK BIAŁA

Prokuratorzy 
byli dyskryminowani 
i mobbingowani

Żeby żadne dziecko 
nie musiało przeżywać 
wojennej traumy

I S S N  1 2 3 1 - 9 0 4 X
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OPOLE - PRUDNIK

Prokuratorzy byli dyskryminowani i mobbingowani

Rysunkowy  komentarz 

Rysował: Grzegorz Weigt

Strajk Kobiet w Prudniku w 2020 roku

sąd rejonowy w opolu w dwóch wyrokach uznał, że prokuratorzy z Prudnika byli nierówno 
traktowani i mobbingowani przez prokuratora okręgowego.

składają pracownicy   

Zespołu Szkolno-Przedszkolnego nr 1 w Prudniku,
Publicznego Przedszkola nr 6 i Żłobka  

Koleżance Bożenie Durlik
wyrazy głębokiego współczucia  

z powodu śmierci Mamy

Marianny  
Piszczyńskiej

KSERO
WYDRUKI
W KOLORZE

Redakcja „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a (parking obok PKS)

 pon-pt 8:00-16:00

D
o sytuacji, które badał sąd, 
doszło w czasie rządów 
Prawa i Sprawiedliwości. 
C z ę ś c i  p r o k u r a t o r ó w 

m.in. zabraniano mieszkać poza 
Prudnikiem, obniżano wynagro-

dzenie i wysyłano na „karne”, kil-

kumiesięczne delegacje do innych 
miast. Sytuacja z Prudnika nie była 
wyjątkowa, podobne środki „dyscy-

plinujące” niepokornych prokura-

torów, wypracowano w całej Polsce 
i było o tym głośno w mediach. Wą-

tek zamieszkania wiązał się z tym, 
że prokurator okręgowy wycofał 
wcześniejszą zgodę na mieszkanie 
p o z a  m i e j s c o w o ś c i ą  z  s i e d z i b ą 
prokuratury, mimo, że od lat mieli 
oni swoje domy w takich właśnie 
miejscach. W ślad z tym poszło ode-

branie uposażenia za dojazdy do 
miejsca pracy.
 

 Skąd takie represyjne środki? 
W przypadku Przemysława Powir-

skiego chodziło o jego prywatne, 
społeczne zaangażowanie. Powirski 
brał między innymi udział w Strajku 
Kobiet.

- Po tym zdarzeniu zostałem za-

p r o s z o n y  n a  r o z m o w ę  d o  p a n i 
Prokurator Okręgowej (Liliana Ka-

pera – Kopczyk – przyp. red.) – mówi 
cytowany przez „Nową Trybunę 
Opolską” Przemysław Powirski. - Po-

informowała mnie, że według niej 
mój udział w tym zgromadzeniu 
wskazywał, że popełniłem prze-

stępstwo i dopuściłem się deliktu 
dyscyplinarnego. W związku z tym 
nie powinienem pracować w pro-

kuraturze, a wobec mnie zostanie 
zainicjowane postępowanie dyscy-

plinarne i karne.

 Zawiadomienie w tej sprawie 
złożyli również.\ lokalni działacze 

Prawa i Sprawiedliwości. W ramach 
wszczętego postępowania dyscypli-

narnego zabezpieczono nagrania 
z kamer ulicznych i prowadzonych 
przez policję. Ostatecznie postępo-

wanie umorzono, uznając, że nie 
doszło do uchybienia godności pro-

kuratorskiej. Przemysław Powirski 
przyznał, że po tej sytuacji zaczął się 
zastanawiać nad zmianą zawodu.

 Prudniccy prokuratorzy oddali 
sprawę do Sądu Rejonowego w Opo-

lu (Wydział Pracy) i w dwóch wy-

danych wyrokach – ogłoszonych 18 
marca – sąd przyznał im rację, zasą-

dzając symboliczne odszkodowania 
(ok. 10 tys. zł). Sąd uznał, że w okresie 
trzech lat dwóch prokuratorów było 
traktowanych w sposób bezprawny, 
bezzasadny i uporczywy.

-  W y d a n e  w  o s t a t n i  w t o r e k  ( 1 8 
marca – przyp. red.) wyroki Sądu 
Rejonowego w Opolu, zasądzają-

ce od Prokuratury na naszą rzecz 
odszkodowania, w naszej ocenie 
przywracają nam poczucie spra-

wiedliwości i piętnują zachowania 
dyskryminacyjne, których doświad-

czyliśmy – komentuje redakcji „Ty-

godnika Prudnickiego” prokurator 
Przemysław Powirski. - Zachowania, 
które to nigdy nie powinny mieć 

miejsca, a szczególnie, w instytucji 
powołanej do stania na straży pra-

worządności. Orzeczenia te również 
pokazują, iż nieszczęsna zasada 
hierarchicznego podporządkowa-

nia, obowiązująca w strukturze 
polskiej prokuratury, nie oznacza 
podporządkowania absolutnego, 
wkraczającego daleko za granicę 
p r o k u r a t o r s k i e j  n i e z a l e ż n o ś c i . 
Wyroki przedmiotowe są obecnie 
nieprawomocne i mogą zostać za-

skarżone. Jaka będzie decyzja w tym 
zakresie pozwanej prokuratury nie 
wiem, ale docenić należy postawę 
obecnego prokuratora okręgowego 
w Opolu, pana Wojciecha Dudka, 
k t ó r y  n i e z w ł o c z n i e  p o  o b j ę c i u 
powierzonego mu niedawno sta-

nowiska, przywrócił nam zgody na 
mieszkanie w miejscach, w których 
faktycznie mieszkaliśmy od lat, a 
czego nam wcześniej bezprawnie 
zabraniano oraz zapewnił nas, iż nie 
będzie już dochodziło do dyskrymi-

nacji jakichkolwiek podległych mu 
śledczych.

- Brawo. Pokazałeś, że tak trzeba. 
Że warto być przyzwoitym – sko-

mentował ogłoszenie wyroków w 
mediach społecznościowych jeden 
ze znajomych Przemysława Powir-

skiego. n
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POLITYKA

Zachęcali do spotkania z Mentzenem w Prudniku

Millennium 360º

Zapraszamy do oddziału partnerskiego:
ul. Sobieskiego 11-13, Prudnik,
tel. 774 022 076*, 
pn.-pt. 8.30-16.00

Konto pełne  
korzyści

*Koszt połączenia wg stawki operatora.

Prowadzenie rachunku płatniczego Millennium 360° jest bezpłatne. Jeżeli min. 5 razy w miesiącu zapłacisz kartą do konta 
lub BLIKIEM (1 raz, jeżeli masz 18–26 lat), to nie płacisz także za wypłaty gotówki z bankomatów, za obsługę karty debetowej 
oraz płatności zbliżeniowe BLIK. Za wypłaty gotówki z bankomatów za granicą ich operatorzy mogą pobierać opłaty, które 
są niezależne od naszego banku. Szczegółowe informacje opisane są w Cennikach usług – prowizje i opłaty, karty debetowe, 
stopy procentowe oraz płatności BLIK, Regulaminie ogólnym świadczenia usług bankowych dla osób fizycznych w Banku 
Millennium S.A., Regulaminie otwierania rachunków w Banku Millennium S.A. z wykorzystaniem zdalnej weryfikacji tożsamości 
Klienta, Regulaminie otwierania rachunków przez Internet w Banku Millennium S.A. z wykorzystaniem usługi weryfikacji 
tożsamości. Dokumenty są dostępne na www.bankmillennium.pl oraz w naszych placówkach. Zwroty za zakupy w ramach 
współpracy z Millennium Goodie Sp. z o.o. dokonywane są na warunkach Regulaminu korzystania z Platformy goodie.pl 
przez użytkowników, dostępnym na stronie www.goodie.pl

Członkowie i sympatycy Konfederacji 
zapraszają do udziału w spotkaniu ze 
Sławomirem Mentzenem

W piątek, 21 marca, działacze związani z Konfederacją zachęcali 
na rynku w Prudniku do udziału w spotkaniu z kandydatem na 
prezydenta RP Sławomirem Mentzenem. Polityk przyjedzie do 
Prudnika 27 marca.

S
potkanie będzie doskonałą 

okazją, żeby poznać kandy-

data na prezydenta Polski 

Sławomira Mentzena. W związku z 

rosnącą popularnością Sławomira 

Mentzena, rośnie również szum me-

dialny i sporo dezinformacji w me-

diach głównego nurtu, a spotkanie 

będzie doskonałą okazją, żeby bliżej 

zapoznać się z poglądami kandy-

data oraz jego wizją Polski – mówił 

sympatyk Konfederacji Piotr Mróz.

 W konferencji wzięli udział: To-

masz Jarecki, przedstawiciel Nowej 

Nadziei na powiat prudnicki,  To-

masz Mróz  z Ruchu Narodowego 

i Piotr Mróz, sympatyk Konfederacji.

 Spotkanie wyborcze z Mentze-

nem rozpocznie się o godz. 17.00 i 

odbędzie się na Rynku. (d) n
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GŁOGÓWEK

Most zostanie przebudowany.  
To konsekwencja powodzi

Karolina WICHER-SIENKIEWICZ

Z PORADNIKA DIETETYKA (148)

Komu tofu?
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wegańskim 
t w a r o ż k u , 
w y t w a -

r z a n y m  z 
mleka sojowego praw-

dopodobnie słyszał już każdy. Serek 
charakteryzuje się delikatnym, 

słodkawym, orzechowym smakiem. 
Produkt jest dobrym źródłem biał-
ka, zawiera także żelazo, wapń, 
ważne dla zdrowia kwasy omega-3 i 
izoflawony – związki roślinne cenio-
ne głównie przez wzgląd na właści-
wości antyoksydacyjne. Substancje 
te wpływają pozytywnie na zdrowie 
serca oraz równowagę hormonalną. 
Wykorzystywane są m.in. w łagodze-

niu objawów menopauzy u kobiet. 
Wegański twaróg dobrze chłonie 
smaki i aromaty, dzięki czemu może 
stanowić doskonałą alternatywę w 
kuchni bez mięsa. Co ciekawe, jest 
jednym z najstarszych produktów 
pozyskiwanych z roślin. Pochodzi 
z Chin, gdzie od tysięcy lat jest tam 
jednym z ważnych elementów diety. 
Dzięki swojej wszechstronności i 
wartości odżywczych zdobył popu-
larność na całym świecie. A komu to-
fu? Sojowego twarogu nie powinny 
spożywać osoby z alergią na soję, a 
także te, które cierpią na niedoczyn-
ność tarczycy. n

Autorka jest psychodietetykiem 

(wizytówka gabinetu w dziale 

„Medycyna i zdrowie”)

Tofu z warzywami – skład:

* 100 g tofu 

* 115 g papryki czerwonej

* 100 g cukinii

* 28 g cebuli 

* 1 ząbek czosnku

* 2 garście szpinaku 

* 1 łyżeczka oliwy z oliwek 

* przyprawy: pieprz czarny, ore-

gano, sól.

Przygotowanie:

Na patelni rozgrzewamy tłuszcz 

i podsmażamy posiekaną cebulę 

i czosnek. Dodajemy szpinak, 

paprykę, cukinię i pokrojne w 

kostkę tofu. Przyprawiamy całość 

i podsmażamy do chrupkości po-

zostałych warzyw. Danie podaje-

my na ciepło. Smacznego!

Z
d e c y d o w a n ą  w i ę k s z o ś ć 
p r a c  s t a n o w i ą  z a d a n i a 
utrzymaniowe. Te, które 
zakończyliśmy do tej pory, 

związane były m.in. z odbudową 
chodników, naprawą skarp, nasy-
pów i odnowieniem zniszczonego 
oznakowania. Oczyściliśmy też na-
wierzchnię dróg, rowy i przepusty, 
a także udrożniliśmy studzienki i 
kratki ściekowe. Kolejne zadania 
utrzymaniowe zrealizujemy w tym 
roku. Oprócz tego, przygotowuje-
my się również w województwie 
opolskim do realizacji ośmiu dużych 
zadań inwestycyjnych – informuje 
opolska GDDKiA.

 Dotychczas Dyrekcja zrealizo-
wała 59 zadań utrzymaniowych, 
w tym 14 doraźnych, m.in. budowę 
mostu tymczasowego w  Głucho-
łazach. Do końca czerwca prze-
prowadzonych będzie kolejnych 
prawie 70 prac,  m.in.  naprawa 
uszkodzonych elementów pasa 
d r o g o w e g o  o r a z  u s z k o d z o n e j 
nawierzchni, odmulanie rowów 
i przepustów, oczyszczanie ele-
mentów kanalizacji deszczowej, 

czy uzupełnianie ubytków skarp, 
poboczy i umocnień. Prace te zre-
alizowane zostaną między innymi 
w powiecie prudnickim na drodze 
krajowej nr 40 w rejonie miejsco-
wości: Mochów, Głogówek, Wierz-
biec, Prudnik, Nowy Browiniec, Łą-
ka Prudnicka i Lubrza oraz drodze 
nr 41 w okolicach Piorunkowic, Ru-
d z i c z k i ,   N i e m y s ł o w i c ,   P r u d n i -
ka i Trzebiny.

 Oprócz tego GDDKiA przygoto-
wuje się do większych zadań o cha-
rakterze inwestycyjnym: – Ich celem 
będzie zarówno pełne usunięcie 
skutków powodzi, jak i zabezpie-
czenie istniejącej infrastruktury. 
Zostanie ona przebudowana w taki 
sposób, aby była bardziej odporna 
na podobne zjawiska, które mogą 
się wydarzyć w przyszłości.

 W ich ramach dojdzie między 
innymi do  przebudowy mostu na 
drodze krajowej nr 40 w Głogówku 
na Młynówce (z 1962 r.). To niewiel-
ka przeprawa znajdująca się między 
śródmieściem a mostem na Osobło-
dze. (d) n

opolski oddział generalnej Dyrekcji Dróg krajowych i autostrad 

poinformował o otrzymaniu blisko 5 milionów złotych na remonty 

dróg uszkodzonych w czasie ubiegłorocznej powodzi. na liście 

są szosy w powiecie prudnickim. Jest też decyzja o przebudowie 

mostu na młynówce w głogówku.
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ciśnieniowe mycie:
tarasów

dachów

elewacji

parkingów

witold.rygorowicz@gmail.com

+48 668 234 178
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Informator Samorządowy Gminy Prudnik

Rekrutacja do gminnych
przedszkoli i żłobków

POK z kolejnym dofi nansowaniem

Most przy ul. Łuczniczej Nowa droga dla spacero-
wiczów i rowerzystów
Gmina Prudnik otworzyła oferty 
przetargowe na długo wycze-
kiwaną inwestycję – budowę 
ulicy Działkowej, która połączy 
Prudnik z miejscowością Łąka 
Prudnicka. Choć wykonawca 
nie został jeszcze wyłoniony, 
trwa szczegółowa analiza 
dokumentacji złożonych ofert. 
Zgodnie z założeniami, od 
momentu podpisania umowy, 
wykonawca będzie miał 14 mie-
sięcy na realizację zadania.
To inwestycja, na którą miesz-
kańcy czekali od lat – szcze-
gólnie ci, którzy chętnie spędza-
ją czas na świeżym powietrzu. 
Ulica Działkowa to popularna 
trasa spacerowa i rowerowa, 
wykorzystywana zarówno przez 
rodziny z dziećmi, jak i miłośni-
ków rekreacji. Nowa nawierzch-
nia znacząco poprawi komfort i 
bezpieczeństwo użytkowników 
tej drogi.
Środki na realizację inwestycji 
pochodzą z programu Rządo-
wy Fundusz Inwestycji Lokal-
nych. To kolejny przykład na 
to, jak samorząd skutecznie 
sięga po fundusze zewnętrz-
ne, by poprawiać jakość życia 
mieszkańców i rozwijać lokal-
ną infrastrukturę. n

Na podstawie art. 14 ust.1 ustawy z dnia 27 marca 2003 roku o 
planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz.U.2024.1130 
ze zm.) oraz art. 39 ust. 1, w związku z art. 46 ust. 1 pkt 1 usta-
wy z dnia 3 października 2008 roku o udostępnianiu informacji 
o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochro-
nie środowiska oraz ocenach oddziaływania na środowisko 
(Dz.U.2024.1112 ze zm.),   

zawiadamiam, 
o podjęciu przez Radę Miejską w Prudniku uchwały Nr 
XVII/186/2025 z dnia 27 lutego 2025r., w sprawie przystąpienia do 
sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzen-
nego części miasta Prudnika. Uchwała dostępna jest na stronie 
Biuletynu Informacji Publicznej UM Prudnik pod adresem: https://
tiny.pl/dq_j3vyn , oraz w siedzibie Urzędu Miejskiego w Prudniku 
pok. nr 24 i 25, ul. Kościuszki 3, 48 – 200 Prudnik,  codziennie w 
godz. pracy urzędu.
Zainteresowani mogą składać wnioski do projektu planu miejsco-
wego w terminie do 18 kwietnia 2025r. 
Wnioski, należy składać na formularzu, którego wzór jest dostęp-
ny pod adresem https://tiny.pl/dwq6g :
� w formie papierowej na adres: Urząd Miejski w Prudniku, ul. 

Kościuszki 3, 48 – 200 Prudnik,
� lub w formie dokumentu elektronicznego na adres e-mail: 

um@prudnik.pl lub za pomocą platformy ePUAP:/UMPRUD-
NIK/SkrytkaESP 

Dodatkowe informacje można uzyskać telefonicznie pod numerem 
tel. 77 40 66 247 lub 77 40 66 251 oraz poprzez e-mail: katarzyna.
zurawiecka-kaszoid@prudnik.pl  lub  jerzy.stepien@prudnik.pl . 
W związku z przetwarzaniem przez Burmistrza Prudnika da-
nych osobowych, uzyskanych w toku procedury sporządzania 
przedmiotowego planu, obowiązują przepisy art. 8a ustawy o 
planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym. Przekazane dane 
osobowe będą przetwarzane zgodnie z informacją zawartą na 
stronie BIP Urzędu Miejskiego w Prudniku pod adresem : https://
bip.prudnik.pl/ochrona-danych-osobowych-w-urzedzie-miejskim-
-w-prudniku 
     Burmistrz Prudnika
     Grzegorz Zawiślak

Do publicznego przedszkola 
przyjmuje się kandydatów za-
mieszkałych na terenie Gminy 
Prudnik. W przypadku wolnych 
miejsc można przyjąć dziecko 
spoza Gminy Prudnik.
W przypadku większej liczby kan-
dydatów spełniających powyższy 
warunek, niż liczba wolnych miejsc 
w przedszkolu i oddziale przedszkol-
nym, na pierwszym etapie postępo-
wania rekrutacyjnego są brane pod 
uwagę łącznie następujące kryteria:
� wielodzietność rodziny kandydata,
� niepełnosprawność kandydata,
� niepełnosprawność jednego 

z rodziców kandydata,
� niepełnosprawność obojga 

rodziców kandydata,
� niepełnosprawność rodzeń-

stwa kandydata,
� samotne wychowywanie 

kandydata w rodzinie,
� objęcie kandydata pieczą 

zastępczą.
Każde z powyższych kryteriów 
ma wartość 1.
Weryfi kacja wniosków przez komi-
sję rekrutacyjną nastąpi od 26 do 
28 marca 2025 r. Komisja sprawdzi 
kompletność dokumentacji i speł-
nianie kryteriów rekrutacyjnych.
Ogłoszenie listy kandydatów 
zakwalifi kowanych i niezakwalifi -
kowanych – 7 kwietnia 2025 r. o 
godzinie 14:00.
Szczegółowe informacje dotyczące 
procesu rekrutacji oraz wzory nie-
zbędnych dokumentów dostępne 
są w placówkach oświatowych. n

We wrześniu 2024 roku przez 
Prudnik przeszła powódź, która 
zniszczyła wiele elementów infra-
struktury w gminie. Jedną z moc-
no odczuwalnych strat była znisz-
czona kładka dla pieszych przy uli-
cy Łuczniczej. Przeprawa ta miała 
duże znaczenie dla mieszkańców, 
zwłaszcza dla działkowców, któ-
rzy codziennie korzystali z niej, by 
dostać się na swoje ogródki.
W ostatnich dniach Gmina Prud-
nik dokonała usunięcia zniszczo-
nych elementów kładki, które za-
grażały prawidłowemu przepływo-
wi rzeki i mogły powodować dal-
sze spiętrzanie się wody. Grzegorz 
Zawiślak Burmistrz Prudnika od 
dłuższego czasu prowadzi rozmo-
wy z odpowiednimi instytucjami 
w sprawie budowy tymczasowej 
przeprawy, jednak do tej pory nie 
zapadła decyzja w tej sprawie.
„Obecnie napotykamy wiele 
wyzwań, jednak intensywnie 
pracujemy nad rozwiązaniem sy-
tuacji. Prowadzone są rozmowy z 
Wojskiem Polskim oraz Wodami 
Polskimi, aby jak najszybciej przy-
gotować przeprawę zastępczą. 
Równocześnie trwają prace nad 

dokumentacją techniczną, tak aby 
wszystkie działania były zgodne z 
obowiązującymi przepisami.”
Mimo braku natychmiastowego 
rozwiązania problemu, Gmina 
Prudnik podjęła działania zmie-
rzające do długofalowego uspraw-
nienia komunikacji w tym rejonie. 
W listopadzie 2024 roku zlecono 
przygotowanie dokumentacji 
projektowej dla nowego mostu 
drogowego dwujezdniowego, 
który w przyszłości zastąpi znisz-
czoną kładkę. Nowa przeprawa 
znacząco poprawi komunikację w 
tej części miasta i zapewni miesz-
kańcom oraz działkowcom trwałe 
i bezpieczne połączenie.
Zdajemy sobie sprawę, że proces 
realizacji tej inwestycji wymaga 
czasu i odpowiednich procedur, 
co może oznaczać konieczność 
korzystania przez mieszkańców 
z alternatywnych tras przez pe-
wien okres. Gmina dokłada jednak 
wszelkich starań, aby w miarę 
możliwości przyspieszyć reali-
zację inwestycji i zapewnić jak 
najlepsze rozwiązanie dla miesz-
kańców Prudnika. n

Burmistrz Prudnika infor-
muje o trwających naborach 
wniosków w ramach edycji 
I i II Programu Priorytetowego 
„Ciepłe Mieszkanie”.
W ramach Programu można 
uzyskać dof inansowanie 
m.in. na realizację przedsię-
wzięć związanych z wymianą 
nieefektywnych źródeł ciepła 
w lokalach mieszkalnych 
znajdujących się w zabudo-
wie wielorodzinnej.
Szczegółowe informacje o 
Programie można uzyskać na 
stronie internetowej: www.
bip.prudnik.pl w zakładce 
Ochrona Środowiska – Ciepłe 
Mieszkanie I lub II edycja.
Dodatkowe informacje można 
uzyskać w Urzędzie Miejskim w 
Prudniku ul. Kościuszki 3, w po-
koju nr 3 lub pod nr 774066210.

Burmistrz Prudnika
Grzegorz Zawiślak

„Czyste Powietrze” dla Benefi cjentów 
dotkniętych skutkami powodzi

Burmistrz Prudnika przypomina, że 12 grudnia 2024 roku 
rozpoczął się nabór wniosków w ramach programu priorytetowego 
„Czyste Powietrze” dla powodzian. 
Nabór wniosków potrwa do 30.11.2025 roku lub do wyczerpania 
środków.
Dofinansowanie mogą otrzymać osoby fizyczne będące 
właścicielem/współwłaścicielem budynku mieszkalnego 
jednorodzinnego lub wydzielonego w budynku jednorodzinnym 
lokalu mieszkalnego z wyodrębnioną księgą wieczystą, który: 
• nie jest objęty czynną lub będącą w okresie trwałości umową 
o dofi nansowanie zawartą w ramach Programu „Czyste Powietrze” 
• uległ uszkodzeniu w wyniku wystąpienia powodzi w 2024 r., 
• zlokalizowany jest na terenie gmin województw: dolnośląskiego, 
lubuskiego, opolskiego i śląskiego,
• oszacowany procent zniszczeń w wyniku powodzi potwierdzony 
dokumentacją szacowania strat sporządzaną przed właściwą 
gminę nie jest mniejszy niż 5 % budynku/lokalu.
Zachęcamy mieszkańców Gminy Prudnik do skorzystania z 
Gminnego Punktu Konsultacyjno – Informacyjnego  w Urzędzie 
Miejskim w Prudniku w zakresie wypełnienia i złożenia wniosku o 
dofi nansowanie oraz rozliczenia przedsięwzięcia.

Burmistrz Prudnika
Grzegorz Zawiślak

Dofi nansowane przez Unię Europejską – NextGenerationEUDofi nansowane

JAK ZGŁASZAĆ AWARIE 
OŚWIETLENIA W MIEŚCIE
Jeśli zauważą Państwo: niedzia-
łające latarnie, migające światła, 
zerwane kable lub inne usterki 
związane z oświetleniem prosimy 
o ich zgłaszanie bezpośrednio do 
Pogotowia Energetycznego Tau-
ron pod numerem telefonu 991. 
Jest to ogólnopolski numer alar-
mowy, przeznaczony do zgłasza-
nia awarii energetycznych. Dzięki 
niemu zgłoszenie natychmiast 
trafi a do odpowiednich służb, co 
przyspiesza reakcję i usunięcie 
problemu.Dodatkowo, mieszkań-
cy mogą również zgłaszać awarie 
oświetlenia ulicznego do Urzędu 
Miejskiego w Prudniku w godzi-
nach pracy urzędu. n

OGŁOSZENIE BURMISTRZA PRUDNIKA 
o przystąpieniu do sporządzenia miejscowego planu 
zagospodarowania przestrzennego części miasta 
Prudnika oraz przeprowadzeniu strategicznej oceny 
oddziaływania na środowisko

W ramach programu „Infrastruktu-
ra domów kultury 2025” dofinan-
sowanie w wysokości 71 tys. zł 
otrzymało zadanie pod nazwą „Pro-
jekt Technika+”. Ma ono na celu 
modernizację techniczną i zakup 
wyposażenia do sali widowiskowo-
-kinowej w Kino Diana w Prudniku.
Projekt zakłada m.in.: doposaże-
nie oraz wymianę przestarzałego 

oświetlenia scenicznego, poprawę 
jakości nagłośnienia, a ponadto 
zakupy: projektora multimedialne-
go wraz z ekranem (na potrzeby 
realizacji wydarzeń - koncertów 
muzycznych, spektakli teatral-
nych, konkursów, itp.), oraz urzą-
dzeń na potrzeby realizacji projek-
cji fi lmowych. n
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na zdjęciach prezentujemy obecny stan zaawansowania 

prac. Widać z nich, że są daleko posunięte i powoli można 

już wyczekiwać ogłoszenia terminu otwarcia.

Prace na stadionie miejskim  
w Prudniku idą pełną parą.

Na strażaków zawsze 
muszą być fundusze

Brud nie może być 
wywlekany na szosę

Bociany 
już przyleciały

INWESTYCJELIST DO REDAKCJI

INTERWENCJE

NA FOTOGRAFII

g
m

in
a

 p
r

u
d

n
ik

 (
2

)

d
a

m
ia

n
 t

a
r

n
o

W
s

k
i

W sobotę, 22 marca do Kolnowic 
przyleciały pierwsze bociany. 
To najlepszy dowód na to, 
że wiosna już jest! Zdjęcie 
od Damiana Tarnowskiego. 
Dziękujemy! (d)

Nowe obiekty prudnickiego stadionu

Redakcja Tygodnika Prudnickiego

	 Z	wielkim	smutkiem	przeczytałam	
artykuł	w	Tygodniku	Prudnickim	nr	
12 o braku funduszy dla Ochotniczych 

Straży	Pożarnych.	Pani	Joanna	Czo-

chara	słusznie	zauważa,	że	na	inne,	
również	potrzebne	sprawy,	są	pienią-

dze,	ale	dla	tych,	którym	się	to	słusznie	
należy,	funduszy	brakuje.	To	strażacy	
ochotnicy	razem	ze	strażą	zawodową	
i	wojskiem,	narażali	swoje	zdrowie	i	
życie	ratując	powodzian.	Pracowali	w	
różnych	warunkach	pogodowych.	Nie	
można	im	fundować	sloganu,	że	pie-

niędzy	nie	ma	i	nie	będzie.	One	są,	tylko	
ich	podział	nie	jest	właściwy.

	 Dawniej	 straż	była	 tylko	do	ga-

szenia	pożarów,	dziś	do	wszystkiego,	
nawet	do	zdjęcia	z	wysokiego	drzewa	
niesfornego	kotka.	Licho	nie	śpi.	To	
im	należą	 się	 słowa	uznania	ale	 i	
nagrody	pieniężne,	bo	na	swoją	po-

stawę	zasłużyli.	Nie	spychajmy	ich	na	
dalszy	plan.
	 Nie	jestem	przeciwniczką	budowy	
lodowiska,	ale	to	są	duże	koszty,	nie	tyl-
ko	budowy,	ale	jego	utrzymania.	
	 Nie	zapominajmy	o	strażakach	–	bo-

haterach,	bo	na	to	słowo	zapracowali.	n

Stała czytelniczka
(imię i nazwisko 

 do wiadomości redakcji)

M
ieszkanka Trzebiny słusznie 
zwraca uwagę na błoto, 
kurz i kamienie, które wy-

wlekane są na drogę krajową nr 41 
w miejscu, gdzie znajduje się wyjazd 
z terenu żwirowni. Zdarzało się, że 
znajdujące się na szosie kamienie 
uderzały szyby samochodów, stwa-
rzając nie lada zagrożenie i szkodę 
dla właściciela. Zanieczyszczenie 
drogi jest wykroczeniem i powinno 
się to zgłaszać policji, a zarządca 
szosy – w tym wypadku GDDKiA 
Oddział Opole – powinna mieć na 

uwadze to, by jego droga była w 
dobrym stanie. Przed wyjazdem na 
drogę publiczną pojazdy powinny 
być oczyszczone. Nie chodzi o utrud-
nianie życia działalności bizneso-
wej, ale takie jej prowadzenie, by nie 
szkodzić innym.

 To sytuacja podobna do tych 
związanych z pracami rolnymi. 
Większość rolników i firm rolnych 
jest tego świadoma i ma sposoby na 
czyszczenie pojazdów przed wyjaz-
dem na szosę. (d) n

P
i e r w s z y  e t a p  p r z e b u d o w y 
stadionu jest wynikiem pozy-
skanych przez Gminę Prudnik 

środków. W ramach „Polskiego 
Ładu” samorząd otrzymał z budżetu 
państwa 16,5 mln. Dodatkowo z pro-

gramu Sportowa Polska 2023 gmina 
zasilona została kwotą 3,5 mln na 
budowę profesjonalnej, 400-metro-
wej bieżni. Dzięki temu kompleks 
będzie nie tylko przygotowany na 
rozgrywanie meczy piłki nożnej w 
standardzie XXI wieku, ale i organi-
zację zawodów lekkoatletycznych.
 Po zakończeniu obecnych inwe-
stycji kompleks sportowy czekają 
kolejne etapy modernizacji obejmu-
jące m.in. budynek socjalno-admi-
nistracyjny, parkingi, tereny zielone 
oraz boiska towarzyszące.
 Wykonawcą inwestycji jest firma 
Polbau. (d)n

eprasa.pl 51006001a6



MONITOR POWIATOWY
I NFORMATOR SAMORZĄDOWY POWIATU PRUDN ICK IEGO

9T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  1 3  |  2 6  m a r c a  2 0 2 5

EDUKACJA

Remonty powiatowych „ogólniaków”

BEZPIECZEŃSTWO

Wozy strażackie dla Powiatu Prudnickiego!

N
ie ustają wysiłki  władz 
P o w i a t u  P r u d n i c k i e g o 
związane z poprawą stanu 
technicznego obiektów 

szkół powiatowych. W ostatnim 
czasie zakończono budowę placu na 
dziedzińcu I Liceum Ogólnokształ-
cącego, trwają prace rekonstrukcyj-
ne w zabytkowej, pięknej auli. Obec-
nie prace budowlane odbywają się 
także na dachu budynku II Liceum 
Ogólnokształcącego, działającego 
w strukturze Zespołu Szkół Rolni-
czych. Pierwsze przedsięwzięcie 
zostało w całości sfinansowane ze 
środków budżetu Powiatu Prudni-
ckiego, z kolei remont auli I LO oraz 
wymiana pokrycia dachowego na 
obiekcie II LO odbywa się przy blisko 
milionowym wsparciu rządowego 

programu ochrony zabytków i dofi -
nansowaniu powiatowym. Ważne 
j e s t ,  ż e  n o w a  d a c h ó w k a ,  k t ó r a 
umieszczana jest na dachu drugie-
go „Ogólniaka” jest identyczna do 
tej historycznej, ponad stuletniej.

Warto przypomnieć,  że baza 
sportowa Zespołu Szkół Rolniczych 
w ostatnim czasie, staraniem staro-
stwa, została wzbogacona o bieżnię 
lekkoatletyczną i nową nawierzch-
nię boiska trawiastego. Wyremon-
towane zostały także budynki szatni 
oraz nawierzchnia boiska do koszy-
kówki. Jest także olbrzymia szansa 
na budowę sztucznego lodowiska, 
tak oczekiwanego przez entuzja-
stów sportów łyżwiarskich. nRemont dachu budynku II LO

Wicestarosta Janusz Siano, skarbnik powiatu Larysa 
Zamorska, starosta Radosław Roszkowki, bryg. 
Krzysztof Wiciak i st. bryg. Tomasz Protaś

Aula I LO w Prudniku

17 
m a r c a  w  S t a r o s t w i e 
Powiatowym w Prudni-
ku podpisano umowę 
d o t y c z ą c ą  w s p a r c i a 

finansowego zakupu nowoczesnych 
pojazdów strażackich dla Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży Pożar-
nej. Samorząd Powiatu Prudnickiego 
przeznaczył na ten cel 300 tys. zł., a 
cała inwestycja, o wartości 5,5 mln. 
zł., zostanie zrealizowana w ramach 
u n i j n e g o  p r o g r a m u  I N T E T T E G 
Czechy-Polska. W uroczystym podpi-
saniu umowy uczestniczyli: starosta 
Radosław Roszkowski, wicestarosta 
Janusz Siano, skarbnik Powiatu Larysa 
Zamorska, komendant KP PSP w Prud-
niku  bryg. Krzysztof Wiciak oraz jego 
z-ca, st. bryg. Tomasz Protaś.

Odrobinę lepsza sytuacja finanso-
wa powiatu w bieżącym roku daje 
nam możliwość większej pomocy Ko-
mendzie Powiatowej PSP w Prudniku 
w pozyskaniu nowoczesnego sprzętu. 
Tym samym dołożymy swój wkład 
w sfinansowanie dwóch fabrycznie 
nowych wozów. Takie wsparcie to 
przede wszystkim inwestycja w bez-
pieczeństwo wszystkich mieszkań-
ców Ziemi Prudnickiej, cieszy fakt, że 
strażaków wspierają także samorządy 
gminne Lubrzy i Prudnika”, podkre-
ślił starosta Radosław Roszkowski, 
który zasiada także w Komitecie 
Monitorującym Program INTERREG, 
który przyznał podstawowe, unijne 

dę o pojemności 5000 litrów oraz 
zbiornik środka pianotwórczego 
o pojemności 500 litrów. Posiada 
autopompę o wydajności 3800 l/min 
przy ciśnieniu 8 bar oraz 460 l/min 
przy ciśnieniu 40 bar. Kabina mieści 
6 strażaków, a napęd 4x4 zapewnia 
mobilność w trudnym terenie. 
2/ Specjalistyczny samochód z 

drabiną mechaniczną Rosenbauer. 

Drabiny te bazują na technologii 
Metz, specjalistów od ratowania z 
wysokości, co gwarantuje najwyższą 
funkcjonalność i jakość. Pojazdy te 
wyposażone są w automatyczny sy-
stem poziomowania obrotnicy, utrzy-
mujący drabinę w pozycji poziomej 
do kąta nachylenia 10° w kierunku po-
dłużnym lub poprzecznym pojazdu. 

Sprzęt, którym dysponujemy, 
mimo najwyższej staranności w jego 
utrzymaniu, zużywa się. Podnoś-

nik ma już 25 lat, natomiast nowy 
będzie miał wyższą drabinę – aż 
32-metrową. Wóz bojowy również 
wzmocni naszą pozycję operacyj-
ną. Dlatego doposażenie naszej 
komendy w nowe wozy to dla nas 
niezwykle radosna wiadomość. 
Pragnę podziękować Powiatowi 
Prudnickiemu oraz Gminie Lubrza 
za wkład w realizację tej inwestycji, 
dodał komendant Krzysztof Wiciak.

Komenda Wojewódzka PSP w 
Opolu ogłosiła już przetarg na dosta-
wę w/w samochodów. Zamówienie 
powinno zostać wykonane do 28 
listopada br. Warto przypomnieć, 
że niedawno, dzięki pieniądzom ze 
starostwa, KP PSP wzbogaciła się o 
specjalistycznego quada z przyczepą 
oraz sprzęt do wirtualnych treningów 
akcji przeciwdziałania zagrożeniom. n

dofinansowanie 
w wysokości 80 
procent kosztów 
przedsięwzięcia.

D o  P r u d n i k a 
trafi ą dwa nowo-
czesne pojazdy:
1/ Ciężki samo-

c h ó d  r a t o w n i -

c z o - g a ś n i c z y 

G C B A  n a  p o d -

w o z i u  S c a n i a . 

W y p o s a ż o n y  w 
zbiornik na wo-

OCHRONA ZDROWIA

Karetka z lekarzem
zostaje w Prudniku!

Karetka specjalistyczna pracuje przy PCM

J
ak już pisaliśmy, 27 lutego w 
Prószkowie odbył się Konwent 
S t a r o s t ó w  W o j e w ó d z t w a 
Opolskiego. Uczestniczył w nim 

także starosta prudnicki Radosław 
Roszkowski. Jednym z kluczowych 
tematów obrad była przyszły plan ra-
townictwa medycznego w wojewódz-
twie, którego założenia przedstawiła 
wojewoda Monika Jurek oraz dyrektor 
Opolskiego Centrum Ratownictwa 
Medycznego, dr Jarosław Kostyła.

Jedną z najważniejszych i rados-
nych dla mieszkańców Ziemi Prud-
nickiej informacji, którą podzielił się 
po konwencie starosta Roszkowski 
jest ostateczne pozostawienie ka-
retki o statusie „S” (specjalistycznej, 

z lekarzem w zespole) w powiecie 
prudnickim. Jest to efekt wielomie-
sięcznych zabiegów władz Powiatu 
Prudnickiego, bardzo dobrej obsady 
lekarskiej prudnickiego ambulansu 
„S” w ostatnich latach (w przeciwień-
stwie do części innych powiatów).

Mimo redukcji liczby karetek specja-
listycznych w województwie, udało się 
utrzymać zespół „S” w Prudniku. Jest to 
decyzja Pani Wojewody Moniki Jurek, 
natomiast moje rozmowy w tej spra-
wie trwały od roku. Kluczowe znacze-
nie miał fakt, że prudnickie ambulanse 
„S” miały dotychczas pełną obsadę 
lekarską, co w innych powiatach nie 
zawsze było standardem,  zaznaczył 
starosta Radosław Roszkowski. n

WARSZAWA

Wizyta u wicemarszałek sejmu

Wicemarszałek Dorota Niedziela 
i starosta Radosław Roszkowski

W 
o s t a t n i m  t y g o d n i u 
starosta Radosław Rosz-
kowski zosttał przyjęty 
przez wicemarszałek 

Sejmu RP, Dorotę Niedzielę. Pani mar-
szałek zainteresowana była sytuacją 
popowodziową na Ziemi Prudnickiej, 
a rozmowa dotyczyła także m.in. utwo-
rzenia jednostki Wojsk Obrony Tery-
torialnej w Prudniku, kształcenia klas 
mundurowych, wyzwań związanych 
z nową ustawą o ochronie ludności, 
przygotowań do utworzenia klastra 
energii odnawialnej oraz inwestycji w 
tym zakresie. Starosta przekazał Doro-
cie Niedzieli książkę związaną z historią 
kolarstwa na Ziemi Prudnickiej. n

Pani

ALEKSANDRZE SOSNOWSKIEJ

wyrazy głębokiego współczucia 

w trudnych chwilach po stracie

TATY

składają starosta prudnicki Radosław Roszkowski 
wraz z Zarządem i Radą Powiatu.
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. ROCZNICA WKROCZENIA ARMII CZERWONEJ DO BIAŁEJ
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W ramach całorocznych obchodów jubileuszu 800-lecia Białej, miejscowa społeczność postanowiła 
zmierzyć się z tragicznym wspomnieniem wydarzeń marca 1945 roku, wkroczeniem Armii Czerwonej 
do miasta. Z głębokim przesłaniem, by podobne wydarzenia już się nigdy nie powtórzyły.

Andrzej DEREŃ

Żeby żadne dziecko nie musiało przeżywać wojennej traumy

Świadectwo Brygidy Janiszewskiej

Procesja na cmentarz

Spotkanie w Gminnym Centrum Kultury

K
O
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Z Przyczyną 

wojen jest 

zaniechanie

 Historia uczy nas, że pokój za 

wszelką cenę w obliczu totalitar-

nych państw jest tylko odwleka-

niem w czasie dramatu, który i tak 

nadejdzie. Tragedia 1945 roku była 

tylko finałem tego, co się działo 

w Europie od lat 30. XX w., dojścia 

Hitlera do władzy, ustępowanie 

mu w imię fałszywego utrzymania 

pokoju, wybuchu wojny światowej, 

która pochłonęła miliony ludzkich 

istnień i w końcu dogadywanie 

się Zachodu z ludobójczym dyk-

tatorem ze Wschodu – Stalinem, 

co doprowadziło do zniewolenia 

na kilkadziesiąt lat połowy Europy 

i śmierci dalszych tysięcy o�ar. Co 

można było zrobić w 1938 roku by 

temu zapobiec? Co możemy zrobić 

dziś, by zatrzymać to, co się dzieje i 

rozwija za naszą wschodnią granicą 

od lat 2000.? Stłumienie powstań 

Czeczeńców, agresja i anektowanie 

części Gruzji, likwidacja niezależ-

ności Białorusi, wojna w Ukrainie, 

wywiadowcze wpływanie Rosji na 

sytuację polityczną w UE… Źródło 

tego zła płynie z Moskwy.

 W Europie Zachodniej, ale 

i w Polsce, mimo doświadczeń 

przeszłości, rośnie partia ludzi zmę-

czonych wojną w Ukrainie, prag-

nących, by zabijanie się skończyło, 

nawet kosztem przegranej zaata-

kowanego państwa, oddaniem 

utraconych terytoriów agresorowi, 

czy zwasalizowaniem Kijowa wo-

bec Kremla. Niekiedy to pragnienie 

wypływa z osobistej nienawiści do 

narodu ukraińskiego za zbrodnie 

dokonane na Polakach na Kresach. 

Ruski zły, ale i Ukrainiec niedobry, 

niech się pozabijają! Nie wolno 

tak myśleć. Bądźmy sprawiedliwi i 

bądźmy mądrzy nauką przeszłości. 

Putin jest zbrodniarzem, który ma 

odpowiedzieć za swoje zbrodnie, 

Ukraina ma odzyskać swoje ziemie 

i dostać odszkodowanie za ponie-

sione straty od Rosji. Rosja ma być 

ukarana.

Rocznica wkroczenia 
Armii Czerwonej na ziemię 
prudnicką i ogólnie II wojna 
światowa, przywołują 
bezpośrednie skojarzenia 
z konfliktem zbrojnym w 
Ukrainie.

Andrzej DEREŃ

B
lok uroczystości, 22 marca, 
rozpoczął się od otwarcia wy-

stawy plansz z archiwalnymi 
fotografiami i fragmentami 

pamiętnika Josefa Matuschki. Znalazły 
się tam zdjęcia już nieistniejących, 
zniszczonych w 1945 roku budynków, 
w tym unikatowe, przedstawiające 
wkraczające na rynek wojska sowieckie 
i płonące domy.
 Następnie w kościele parafialnym 
odprawiona została Msza św. w intencji 
ofiar II wojny światowej, a następ-

nie procesja na cmentarz, gdzie złożo-

no wieńce i kwiaty na zbiorowej mogile 
osób, których ciała zebrano w okolicy i 
tutaj pogrzebano.
– Jesteśmy przy mogiłach tych, którzy 
zginęli w czasie obu wojen, tych, którzy 
niosą w sobie tęsknotę za pokojem. Je-

steśmy więc tutaj w szczególny sposób 
zobowiązani i zaproszeni do tego, aby 
być tymi, którzy niosą pokój i starają 
się o niego – mówił proboszcz bialskiej 
parafii o. Ireneusz Sajewicz.

 Kolejnym punktem programu 
była  prelekcja o przebiegu działań 
wojennych w Białej Patryka Bani i ks. 
Marka Dzionego  w Gminnym Cen-

trum Kultury, poprzedzona krótkim 
wystąpieniem burmistrza Edwarda Pli-

cki: – W chwilach, gdy jest bezprawie, 
w ludziach wyzwalają się najgorsze, 
zwierzęce instynkty i takie sytuacje 
miały tutaj miejsce. To było jedno z 
najgorszych wydarzeń, które dotknęło 
nasze społeczeństwo. (.\) Niech ta hi-

storia czegoś nas nauczy, że wolność i 
bezpieczeństwo są najważniejsze, a o 
trudnej historii jedynie mówmy, ale jej 
nie przeżywajmy.
 Choć pierwsi żołnierze radzieccy po-

jawili się w Białej 18 marca, to mieszkań-

cy bezpośrednio odczuli skutki wojny już 
dwa, trzy dni wcześniej, kiedy to lotni-

ctwo sowieckie bombardowało miasto. 
Szacuje się, że na Białą spadło łącznie 
ponad 50 bomb. Wojska wkroczyły od 
zachodu, od strony Śmicza, co było wy-

nikiem prowadzonej operacji okrążenia 
Niemców w tzw. kotle opolskim.
 Prelegenci podkreślali, że mimo 
niewątpliwie tragicznych wydarzeń 
dotykających ludność cywilną, w Bia-

łej i okolicy nie doszło do masowych 
mordów, jak to miało miejsce na przy-

kład w Boguszycach, gdzie zginęło 
około 300 mieszkańców. Wiele osób 

wierzyło, że oszczędzenie ludności 
było zasługą świętego Józefa, którego 
wspomnienie obchodzi się w Kościele 
katolickim 19 marca.
- Oczywiście cierpienia nie da się 
zmierzyć. Statystyka podaje liczby, 
natomiast cierpienie i tragedia zawsze 
są dramatem konkretnego człowieka – 
podkreślał Dziony.
 

 Gościem specjalnym spotkania 
była Brygida Janiszewska, jeden z ostat-

nich żyjących świadków przejścia fron-

tu przez Białą. Z perspektywy sześcio-

letniego dziecka, ale też utrwalonych 
w rodzinie wspomnień, opowiedziała 
o tragicznych wydarzeniach tamtych 
dni. Wraz z rodzicami i siostrą ewakuo-

wali się w nocy z 18 na 19 marca, z Białej 
do Browińca, gdzie mieszkała ciotka 
pani Brygidy. Ich sytuacja była wyjąt-

kowa, ponieważ jej ojciec był.\ Rosja-

ninem. W czasie I wojny światowej 
służył w carskiej armii i po zwycięstwie 
bolszewików w ojczyźnie, postanowił 
zostać w Niemczech. 
 Rodzina pani Brygidy liczyła, że 
opuszczenie Białej jest krótkotrwałe 
i szybko wrócą do domu, dlatego 
większość rzeczy pozostawili, zabez-

pieczając je lub chowając. Najbardziej 
przydatne rzeczy spakowali na ręczny 
wózek i wyruszyli w drogę. Mała Bry-

gidka zabrała ze sobą swoje lalki, na 
które założyła kilka warstw ubranek, 
tak jak na nią jej mama. Wrażenie na 
mieszkańcach zrobił pożar kaplicy 
śś. Fabiana i Sebastiana, która została 
zbombardowana. Wielkie słupy dymu 
oświetlały znajdującą się obok wieżę 
kościoła parafialnego, stąd powstało 
przypuszczenie, że pali się sama świą-

tynia. Paliły się również kamienice 
na rynku.  Przez miasto szły kolumny 
wycofujących się żołnierzy niemie-

ckich, a od strony Śmicza słychać już 

w Białej. Dopiero następnego dnia – 19 
marca – ludzie udali się na okoliczne 
pagórki, skąd roztaczał się widok na 
płonące miasto. W Browińcu ludzie 
uspokajali się, że są bezpieczni, bo po 
co sowieci mieliby przychodzić na wieś. 
Polski Browiniec jest miejscowością 
położoną na uboczu i przy peryferyjnej 
drodze, co z pewnością utwierdzało ich 
w przekonaniu, że front ich ominie. Na 
wszelki wypadek rodzina pani Brygidy 
ukrywała się w piwnicy, oczekując 
na kolejne wydarzenia. Pani Brygida 
już nie pamięta, czy był to 19 czy 20 
marca, kiedy do wsi wkroczył pierwszy 
żołnierz radziecki. To były wojska li-

niowe, które tylko przeszły przez wieś. 
Kolejny żołnierz szukał już dziewczyn, 
dopytywał, czy gdzieś się nie ukrywają 
żołnierze niemieccy. – Wtedy straciłam 
bardzo bliską osobę – wspomina Brygi-

da Janiszewska. - Oni (sowieci) rozgoś-

cili się w Solcu, kobiety gonili do pracy. 
Była tam też młoda, dwudziestoparo-

letnia dziewczyna, nawiasem mówiąc 
dziewczyna mojego brata, który zginął. 
Jemu (żołnierzowi sowieckiemu) coś się 
przypomniało, kobiety szły, a on wołał, 
żeby się wróciła, bo mu się widocznie 
spodobała. Ale ona powiedziała, że nie, 
że idzie dalej. Ten nie czekając długo 
strzelił i zabił ją. Na oczach matki.
 Rodzina wróciła do Białej dopiero w 
maju. Ich dom był całkowicie opróżnio-

ny, wszystkie mniej przydatne rzeczy 
wyrzucono do ogrodu, a w budynku 
urządzono pralnię wojskową, w której 
pracowały miejscowe kobiety. 
– Dowiedzieliśmy się, że u nas, na na-

szej ulicy, w gospodarstwie, ukrywali 
się w piwnicy sąsiedzi. Tam zginęło 
dwoje dzieci. Zostały zastrzelone w 
tej piwnicy, dziewczynka miała 10 lat, 
chłopczyk nie pamiętam, czy był młod-

szy, czy starszy. To była siostra mojej 
koleżanki, która broniła swoją starszą 
siostrę. (Sowieci) wpadli tam, zaczęli 
szarpać się, łapać 15-, 16-letnie dziew-

czyny, a ona trzymała się tej siostry, bro-

niła jej, płakała. I ktoś tam strzelił, czy 

strzelił bezpośrednio w dziecko, to nie 
wiadomo, czy to był rykoszet. Dla tej ro-

dziny to była niewyobrażalna tragedia.

 Sytuacja powoli się normowała, ale 
jeszcze długo trwał czas niepewności, 
strachu i niedostatku: - Nie było nawet 
czym się najeść.
 We wrześniu Brygidka poszła do 
pierwszej klasy szkoły podstawowej. 
Dzieci chodziły po zrujnowanych do-

mach, szukając przydatnych rzeczy.
 Fatalną konsekwencją dalszych 
lat było zakłamywanie tego, co się 
wydarzyło, a wręcz zmiana ról między 
oprawcą a ofiarą. Aż do 1989 roku 
dzieci uczono w szkołach, że czerwo-

noarmiści wyzwalali Śląsk, będąc bo-

haterami, którym należała się cześć. W 
każdej, większej miejscowości, w tym 
w Białej, stawiano pomniki, przy któ-

rych co najmniej raz w roku odbywały 
się uroczystości, a miejscowe władze, 
przedstawiciele szkół, składali wieńce. 
Mordy dokonywane przez sowietów 
były tematem tabu. Historię pisali 
zwycięzcy.
 B. Janiszewska: – Chciałabym życzyć 
kolejnym pokoleniom, żeby już żadne 
dziecko nie musiało przeżywać takiej 
traumy wojennej, uciekać, chować się 
przez kulami, przed bombami, napa-

dami. Przecież tak niewiele ludziom 

potrzeba, wystarczy, żeby przestali 
się nienawidzić, a bardziej rozumieć i 
szanować.
 Pełną wypowiedź pani Brygidy 
można obejrzeć na kanale YouTube 
Tygodnika Prudnickiego. 
 Spotkanie w Białej zakończyła 
emisja filmu „Czerwona zaraza”, na 
który składały się wspomnienia kilku 
osób z 1945 roku.
– Wyjdźmy dzisiaj z tego spotkania z 
refleksją na przyszłość, bo historia lubi 
się powtarzać – apelował do zebranych 
Patryk Bania.
 Organizatorem uroczystości było 
Gminne Centrum Kultury w Białej. n

było okrzyki „Uraaa!”. Obok dzisiejszej 
restauracji „Pod Łysą”, która się paliła, 
minęli niemieckich żołnierzy, którzy 
szli w kierunku Olbrachcic i dalej 
Czech. Oni natomiast skręcili na Solec: 
- Przychodzimy do Solca, a tam wieś śpi, 
stróż chodzi z latarką, nic nie wie, pyta 
nas co robimy, skąd idziemy. Ojciec 
mówi, że Biała się już pali i słychać, że 
wojska rosyjskie są już blisko. A oni nic 
nie wiedzieli.
 Z Solca przeszli do Browińca. Tam 
również nic nie wiedziano, co się dzieje 
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Do jednostek Ochotniczych Straży Pożarnych w gminach Lubrza  
i Głogówek trafią nowe pojazdy. Samorządy otrzymały na ten cel 
blisko 2 miliony złotych z budżetu Unii Europejskiej i państwa.

W środę wieczorem (19 marca), podczas walnego zgromadzenia 
członków, doszło do wyborów nowych władz Towarzystwa 
Historycznego Ziemi Prudnickiej.

Kilka dni temu przez centrum Prudnika przeszła grupa 
rekonstrukcyjna – zbrojni oraz duchowny i gdyby nie brak  
łuków, to można byłoby sądzić, że to oddział Robin Hooda.  
W rzeczywistości byli to członkowie Prudnickiego Klubu Fantastyki, 
grupy nawiązującej swoją działalnością do takiego samego 
zgromadzenia działającego w mieście około 20. lat wcześniej.

Andrzej DEREŃ

Andrzej DEREŃ

GŁOGÓWEK - Lubrza

TOWarzYSTWO HISTOrYCzNE W NOWEJ ODSŁONIE

PruDNIK

Na nowe pojazdy strażackie 
i zarządzania kryzysowego

Piotr Kulczyk prezesem

Rycerze przeszli przez miasto. 

To Prudnicki Klub Fantastyki

Przekazanie umów odbyo się w Głogówku

PKF zaprasza do współpracy

Towarzystwo Historyczne  Ziemi Prudnickiej

W 
p i ą t e k ,  w  p i e r w s z y 
d z i e ń  k a l e n d a r z o -

w e j  w i o s n y ,  w   G ł o -

g ó w k u   m a r s z a ł e k 
województwa opolskiego  Szymon 
Ogłaza  przekazał beneficjentom 
z subregionu południowego umowy 
dotyczące dofinansowania na zakup 
nowych pojazdów i sprzętu. Środki 
dotyczą programu związanego z 
niwelacją skutków zmian klima-
tycznych, które w coraz większym 

stopniu dotyczą całego globu. W 
Polsce jest to większa częstotliwość 
występowania ekstremalnych zja-
wisk pogodowych (m.in. silne wia-
try, powodzie), wzrost temperatury 
powietrza i długotrwałe susze.

 Jeden z projektów dotyczył gmin 
Lubrza (lider projektu) i Głogówek i 
to do nich trafi nowy sprzęt. Jednost-
ka  Ochotniczej Straży Pożarnej w 
Głogówku otrzyma nowy średni wóz 

strażacki (kwota dofinansowania: 
ponad 1 mln zł).
– Gmina Lubrza wnioskowała o cięż-
ki wóz bojowy i samochód terenowy 
do zarządzania kryzysowego. Kwota 
z dofinansowania wynosi około 690 
tys. zł, natomiast wkład własny gmi-
ny to około 200 tys. zł – mówi wójt 
gminy Lubrza Damian Drabik.

 Pojazd strażacki ma być przekaza-
ny do jednostki OSP w stolicy gminy. 
Obie wskazane jednostki należą do 
Krajowego Systemu Ratowniczo-Gaś-
niczego. Umowy w imieniu samorzą-
dów z powiatu prudnickiego odebrali 
burmistrz Głogówka Piotr Bujak i wójt 
gminy Lubrza Damian Drabik.

 W ramach realizowanych umów 
planowany jest zakup 19. bojowych 
wozów strażackich, trzy samochody 
terenowe, siedem quadów oraz 
sprzęt uzupełniający. Uroczyste 
przekazanie umów odbyło się w 
dużej sali nowego budynku przed-
szkola w Głogówku. n

S
ztandarowym projektem To-
warzystwa jest organizowana 
corocznie  kwesta „Ocalić 
od zapomnienia”, z której 

datki przeznaczane są na odnowę 
pomników zasłużonych prudniczan 
oraz starych grobów o wyróżniającej 
się architekturze. W ramach zbiórki 
udało się dotąd odnowić pomnik pol-
skiego działacza społecznego Filipa 
Roboty oraz niemieckiego burmistrza 
Prudnika Paula Langego.

 Nowe władze wybrane zostały 
w następującym składzie:  Piotr 
Kulczyk  (prezes),  ks. Marek Dzio-
ny  (wiceprezes),  Henryka Młynar-
ska (skarbnik), Łukasz Kluza (członek) 
i Franciszek Dendewicz (członek). W 
komisji rewizyjnej znaleźli się: Pa-
tryk Bania,  Aleksander Devosges 
Cuber i Marcin Husak. We władzach 
stowarzyszenia są więc przedstawi-
ciele trzech gmin powiatu prudni-
ckiego: Białej, Głogówka i Prudnika.

 Piotr Kulczyk  jest miłośnikiem 
regionalnej historii,  fotografii, 
autorem książek i publikacji praso-
wych oraz kolekcjonerem. Był m.in. 
prezesem Stowarzyszenia „Diana” 
oraz Fundacji Pałacu Rozkochów 
– Pomiędzy.

 Wstępne cele jakie stawia sobie 
nowy zarząd Towarzystwa to pozy-
skiwanie środków zewnętrznych 
i w ich ramach realizowanie m.in. 
inicjatyw wydawniczych, populary-
zujących wiedzę oraz rozwijających 
lokalną infrastrukturę turystycz-
ną w oparciu o obiekty i miejsca 
historyczne.

 Siedziba Towarzystwa znajduje 
się w Muzeum Ziemi Prudnickiej. n

C
zytamy książki, chcemy się 
dobrze bawić i przeżywać 
przygody nie tylko poprzez 
literaturę – mówi jeden z 

liderów grupy Paweł Licznar. – Re-
konstruujemy XIII- i XIV-wiecznych 
rycerzy. Każdego, kto jest zainte-
resowany historią, dobrą zabawą, 
książką, a także planszówkami, bo 
mamy mocną grupę graczy, ser-
decznie zapraszamy do nas.

 Siedzibą grupy jest budynek Pro-
jekt Legionów, a o jej działalności 
na bieżąco można dowiadywać się z 
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profilu Facebooka – Prudnicki Klub 
Fantastyki.

 Planem na piątek, kiedy PKF 
przemaszerował przez miasto, było 
wyjście na Kozią Górę i tam trening 
historycznej sztuki walki.
– Być może uda nam się wykonać 
kilka zdjęć w pozach XV-wiecznej 
szkoły niemieckiej opartej na ma-
nuskryptach Petera z Danziga, czyli 
Piotra z Gdańska – zapowiada nasz 
rozmówca, dodając że już niedługo 
grupa będzie dobrze widoczna w 
Prudniku. Trzymamy za słowo! n

KSERO
WYDRUKI
W KOLORZE

Redakcja „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a (parking obok PKS)

 pon-pt 8:00-16:00
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Reklamaogłoszenia
r e k l a m a @ t y g o d n i k p r u d n i c k i . p l
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OGŁOSZENIA DROBNE DO NAJBLIŻSZEGO NUMERU PRZYJMOWANE SĄ DO WTORKU DO GODZ. 10.00

USŁUGI

NIERUCHOMOŚCI

Ogłoszenia drobne przyjmuje-

my w siedzibie redakcji gazety 

przy ul. Kosciuszki 13a w Prud-

niku (pon.-pt. 8-16) oraz mai-

lowo. Ogłoszenie drobne zlecić 

możecie również wysyłając 

SMS o treści  „TPR.DROBNE” + 

tekst ogłoszenia (bez polskich 

znaków) na numer:

7643 (7,38 zł z VAT) 

- aby zamówić 1 publikację

79567 (11,07 zł z VAT) 

- aby zamówić 2 publikacje

91909 (23,37 zł z VAT) 

- aby zamówić 5 publikacji

Suma znaków w wiadomości 

(wraz z pre� ksem) to 160. Prosimy 

nie używać polskich znaków 

diakrytycznych.

MOTORYZACJA

SPRZEDAM NAUKA

BEZPIECZNE

ZAKUPY

*Promocja trwa od 04.11 do 20.12.2024 r. 
Szczegóły w regulaminie promocji dostępnym 

na stronie OKNOPLAST.COM.PL i w salonach sprzedaży.

26%n
a
w

e
t

*

NA WYBRANE PRODUKTY

SPRAWDŹ INNE RABATY

OKNOP L A S T. C OM . P L

PROMOCJA
W ROKU

NAJWIĘKSZA

TAL-BUD
Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik, Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

nTapicer – renowacja krzeseł, 

foteli i kanap, duży wybór tkanin i 

skór, tel. 696 951 402

(74/23)

SPRZEDAM
nSprzedam mieszkanie 60,3 m2 

na Jasionowym Wzgórzu, tel. 783 

691 618

(24/25)

nOferujemy do sprzedaży 

mieszkanie o powierzchni 

46,11m2, położone na IIp przy ul. 

Kard. Wyszyńskiego, składające 

się z 2 pokoi, kuchni, łazienki, 

przedpokoju i balkonu. Piwnica 

o powierzchni 5m2. Mieszkanie 

jest po remoncie, całkowicie 

umeblowane i wyposażone 

w pralkę, lodówkę, kuchenkę 

gazową oraz 2 telewizory. Kontakt 

telefoniczny: 605 335 264.

(26/25)

WYNAJMĘ
nWynajmę mieszkanie 60m2 w 

Prudniku, tel. 604 241 932

(25/25)

nSprzedam jaja przepiórcze, tel. 

663 615 163, 731 120 888 (23/25)

nCałoroczny nabór na naukę 

pływania. www.naukaplywania.

prudnik.pl tel. 664 770 969 

(6/22)

nNabór na kurs młodszego 

ratownika WOPR oraz ratownika 

wodnego zawodowego – 

rozpoczęcie kursu 12 kwietnia, 

godz. 18, kryta pływalnia Sójka w 

Prudniku. Tel. 664 770 969

(12/25)

Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl

eprasa.pl 51006001a6
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SMACZNIE W PRUDNIKU

Dotacje na 

obchody 800-lecia 

Głogówka i festiwal 

beethovenowski

GŁOGÓWEK

Głogówecki ośrodek kultury 

pozyskał dwie dotacje z 

Ministerstwa Kultury i Dziedzictwa 

Narodowego. Obie dotyczą 

organizowanych w tym roku 

wydarzeń.

Andrzej DEREŃ

P
ierwszy z projektów „Dialog 
– 800 lat Głogówka” dofinan-
sowany został kwotą 50 tys. 
zł z programu Edukacja Kul-

turalna i związany jest z tegoroczny-
mi obchodami jubileuszu istnienia 
miejscowości.

O działaniach realizowanych w 
ramach obchodów informuje naszą 
redakcję dyrektor Centrum Kultu-
ry Irena Sołtysek. Będą to: warsztaty 
edukacyjne pn. Harmonicznie!, 
podczas których przeprowadzone 
zostaną wywiady i warsztaty mło-
dzieży z seniorami przy aranżacji 
projektu muzycznego; lekcje te-
matyczne/muzealne/biblioteczne; 
wyjazd do Muzeum Narodowego 
w Krakowie (tam m.in. zwiedzanie 
wystawy o kapistach, których jed-
nym z reprezentantów był Jan Cybis 
z Wróblina); konferencja „Dialogi 
i  k o n e k s j e .  8 0 0  l a t  G ł o g ó w k a ” ; 
wystawa plenerowa pt. „Głogówek 
– 100 lat na 800 lat!”. Ta ostatnia po-
kazana zostanie już w kwietniu na 
głogóweckim Rynku (prezentacja 
najciekawszych osobliwości miasta).

Nazwa drugiego projektu (z pro-
gramu Muzyka) mówi sama za sie-
bie – „32. Śląski Festiwal im. Ludwig 
a van Beethovena”. W tym przypad-
ku CK otrzymało środki w wysoko-
ści 69 tys. zł. Festiwal odbędzie się 
po rocznej przerwie spowodowanej 
powodzią we wrześniu 2024 roku. n

W tym roku Głogówek obchodzić 
będzie 800-lecie lokacji miasta

MENU hotel-olimp.pl   DANIE DNIA FACEBOOK: Hotel Olimp

MENU/DANIE DNIA FACEBOOK: Wytwórnia Pierogów Wartościowych

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/hana FACEBOOK   Restaurace Selavi

eprasa.pl 51006001a6
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Dzieci powitały Wiosnę
PUBLICZNE PRZEDSZKOLE NR  W PRUDNIKU

Katarzyna SZUBAŁA

W piątek, 21 marca w Publicznym Przedszkolu nr 1 w Prudniku powitaliśmy Panią Wiosnę. Od dłuższego czasu 
z niecierpliwością czekaliśmy na ciepłe promyki słońca oraz wszechobecną zieleń. Pani Wiosna, uśmiechnięta i 
radosna, sprawiła dzieciom wielką radość swoim przybyciem. Wszystkie przedszkolaki uczestniczyły w pochodzie, 
żegnając zimę i witając wiosnę. W tym wyjątkowym dniu udaliśmy się z wizytą do pana wiceburmistrza Prudnika 
oraz do pani naczelnik wydziału edukacji z małą niespodzianką. Serdecznie dziękujemy dzieciom za aktywne 
uczestnictwo w powitaniu wiosny. 
        Katarzyna Szubała

POK z dwiema dotacjami
PRUDNIK

Prudnicki Ośrodek Kultury otrzymał dotacje z Ministerstwa Kultury 

i Dziedzictwa Narodowego na realizację dwóch projektów. W ich ramach 

zakupiony zostanie nowy sprzęt techniczny oraz zrealizowane zostaną 

akcje o charakterze kulturalnym i społecznym.

Andrzej DEREŃ

P
ierwszy z  projektów pod 

nazwą „Projekt Technika+” 
dotyczy programu „Infra-
struktura domów kultury 

2025”, a dofinansowanie wynie-

sienie 71 tys.  zł.  W jego ramach 
dojdzie do modernizacji i zakup 
wyposażenia sali widowiskowo-ki-
nowej w „Dianie”, m.in. wymienio-
ne zostanie oświetlenie sceniczne, 

poprawiona zostanie jakości na-
głośnienia oraz zamontowany sy-
stemu odsłuchu wspomagającego 
dla osób niedosłyszących. Ponadto 
zakupiony zostanie projektor mul-
timedialny wraz z ekranem oraz 
urządzenia na potrzeby realizacji 
projekcji filmowych.

Drugi projekt „Między słowami” 
zgłoszono z sukcesem do progra-
mu „Edukacja kulturalna”. Środki 
w wysokości 50 tys.  zł  przezna-
czone zostaną na rozwój kapitału 
społecznego środowiska literatów, 
a także „osób zainteresowanych 
tworzeniem różnych form litera-
ckich i uczestnictwem w kulturze 
- mieszkańców Prudnika i okolic”. 
W ramach zadania planuje się or-
ganizację cyklu warsztatów eduka-
cyjnych i kreatywnych, ogólnopol-
ski konkurs poetycki, prezentację 
lokalnej twórczości literackiej, 
spotkania autorskie i tematyczne z 
uznanymi twórcami literatury spo-
za Prudnika oraz przygotowanie i 
dystrybucję publikacji, populary-
zującej projekt.

O środki z programu „Infrastruk-
tura domów kultury 2025” starały 
się również gminne ośrodki kultury 
w Głogówku i Lubrzy, ale nie otrzy-
mały wystarczającej liczby punktów 
oceny. n

Jedno z otrzymanych przez POK dofi nansowań pozwoli na modernizację 
sali kina Diana

Burmistrz Prudnika 
informuje, że dnia 
2 6  m a rc a  2 0 2 5 r. 
został wywieszony 

n a  t a b l i c y  o g ł o s z e ń  w 
Urzędzie Miejskim w Prudniku 
p r z y  u l i c y  K o ś c i u s z k i 
3  o raz  zamieszczony  na 
stronie Biuletynu Informacji 
Publicznej Urzędu Miejskiego 
w  P r u d n i k u  ( B I P )  w y k a z 
nieruchomości przeznaczonej 
do oddania w najem.

BURMISTRZ PRUDNIKA OGŁASZA NABÓR NA WOLNE 
STANOWISKO PRACY w Urzędzie Miejskim w Prudniku,  
48-200  Prudnik, ul. Kościuszki 3

Szczegółowe informacje dotyczące warunków naboru podane 
zostały na stronach internetowych Biuletynu Informacji 
Publicznej Urzędu Miejskiego w Prudniku, adres strony: 
www.bip.prudnik.pl oraz na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Miejskim 
w Prudniku.

stanowisko „Podinspektor ds. 
budownictwa i remontów”

eprasa.pl 51006001a6
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POMOCNIK ELEKTRYKA – praca na 
terenie Niemiec ELEKTRYK – praca 
na terenie Niemiec NAUCZYCIEL 
HISTORII– umowa w zastępstwie, 
praca w Racławicach Śląskich KIE-
ROWCA KAT. C+E – prawo jazdy kat. 
C+E, praca w Niemysłowicach KU-
CHARZ, POMOC KUCHENNA, PO-
KOJOWA, KONSERWATOR -STRÓŻ 
NOCNY – praca w Pokrzywnej PRA-
COWNIK GOSPODARCZY – praca 
w Pokrzywnej MONTER IZOLACJI 
P R Z E M YS ŁO W YC H  –  praca w 
delegacji, pracodawca z Prudnika 
GŁÓWNY KSIĘGOWY- wykształce-
nie wyższe, praca w Głogówku PRA-
COWNIK OGÓLNOBUDOWLANY 
– praca w Głogówku ELEKTRYK 
– wykształcenie zawodowe, praca w 
Głogówku MAGAZYNIER – upraw-
nienia na wózek widłowy, praca w 
Prudniku PRACOWNIK OGÓLNO-
BUDOWLANY – praca w Prężynie 
M E C H A N I K S A M O C H O D OW Y 
– praca w Białej DRUKARZ – mile 
widziane doświadczenie, praca w 
Głogówku PRACOWNIK GOSPO-
DARCZY/SPRZĄTACZKA – praca w 
Głogówku SPRZEDAWCA – mile wi-
dziane doświadczenie, praca w Prud-
niku BRUKARZ – praca na terenie 
powiatu prudnickiego KIEROWCA 
– MAGAZYNIER – prawo jazdy kat. 
B, praca w Prudniku

Powiatowy 
Urząd Pracy 
w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 
tel.  77 436 23 04
 77 436 37 82

eprasa.pl 51006001a6
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Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl
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Jedna emisja ogłoszenia 
kosztuje 1 zł za wyraz.

Ogłoszenie z wyróżnieniem
kosztuje 2 zł za wyraz.

Przy anonsie opublikować 
możemy zdjęcie przedmiotu 
ogłoszenia - dopłata wynosi 
5 zł za cały okres emisji.

Zamawiając 3 emisje ogłoszenia, 
czwartą dostajesz gratis. Daje to 
łącznie cały miesiąc publikacji.

OGŁOSZENIA 
DROBNE

REGENERACJA WYROBÓW 
Z PIERZA

pranie, czyszczenie 

KRZYŻKOWICE 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

eprasa.pl 51006001a6
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MEDYCYNA I ZDROWIE
  S k l e p  M e d y c z n y  F I Z J O - M E D 

                                                              …. Jesteśmy aby pomagać 

                                                                               
Refundowane – Sprzęt sanitarny;Wyroby Przeciwżylakowe Materace PrzeciwodleżynoweCiśnieniomierze

Prudnik, ul. Piastowska 64 w Prudnickim Centrum Medycznym 
Poniedziałek - Piątek 8:00-15:00 

Tel: 77 436-12-70  Kom: 697-383-768  Fizjo-Med Sklep Medyczny       

691 755 122

eprasa.pl 51006001a6
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Poniedziałek - piątek

Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl

Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl

eprasa.pl 51006001a6
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Współczesne opakowanie scho-ka-koli. Czekoladę można kupić m.in. na 
militaria.pl, czy sklepie online Kauflanda.
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SKarBY ze STrYCHU PaŁaCU rOzKOCHÓW (2)

W naszym cyklu o „skarbach” ze strychu Pałacu rozkochów tym razem piszemy o 
niepozornym opakowaniu pewnej czekolady. Wojskowej!

Andrzej DEREŃ

M A G A Z Y N  H I S T O R Y C Z N Y                         
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archiwum 
odkrywcy

Wojenna czekolada z kofeiną

TaK BYŁO

Gorzałka za koncesję
W odróżnieniu od prawa piwowarskiego w dawnym Prudniku  

każdy właściciel domu, również na przedmieściach, mógł pędzić i 

sprzedawać wódkę pod warunkiem uzyskania koncesji. W 2. poł. XVIII w. 

mieszczanie zażądali by tylko oni mieli prawo wyszynku, a nie mieszkańcy 

przedmieść. Ci postanowili się na nich poskarżyć. Spór rozsądziła 

wrocławska kamera, która wskazała, że prawo do pędzenia gorzałki będą 

mieli jedynie ci prudniczanie, który uzyskają królewską koncesję. W XIX 

w. nadmierne spożycie wódki stało się prawdziwą plagą, zwłaszcza wśród 

chłopów. W zwalczanie pijaństwa aktywnie włączyły się Kościoły. (d)  n

M
iłośnicy historii dosko-
nale wiedzą, że podczas 
I I  w o j n y  ś w i a t o w e j 
ż o ł n i e r z e  I I I  R z e s z y 

otrzymywali tabletki Pervitinu, 
zawierającego metamfetaminę, co 
dawało im znaczny zasób energii 
oraz wprowadzało w stan euforii. 
To była proza wojny wyniesiona na 
wyżyny okrucieństwa za pomocą 
narkotyków. Jednak nie w każdej 
sytuacji wojennej potrzebne były tak 
silne środki, a żołnierz nie mógł być 
długotrwale poddany ich działaniu. 
Dlatego żołnierzom dostarczano 
zbliżone do tradycyjnych spożywcze 
środki również dające im energię. 
Takim produktem była scho-ka-kola.

Czekolada na olimpiadę nazistów

 Czekolada wymyślona została w 
1935 r., kiedy to firma Hildebrand, 
Kakao- und Schokolandenfabrik 

GmbH z okazji XI Letnich Igrzysk 
Olimpijskich w Berlinie (1936) roz-
poczęła jej sprzedaż. Reklamowano 
ją jako „sportową czekoladę”. Scho-
-ka-kola była czekoladą deserową z 
kofeiną, a jej nazwa była skrótem: 
Scho kolade – Ka ffee – Kola nuss, 
p o n i e w a ż  z a w i e r a ł a  c z e k o l a d ę 
(kakao, mleko w proszku, cukier) 
oraz sproszkowane ziarna kawy i 
orzechów koli. Jej wysoka wartość 
energetyczna oraz właściwości 
pobudzające były na tyle cenione, 
że wprowadzona została do menu 
wojska, jako produkt spożywczy 
wpływający na poprawę wartości 
bojowej żołnierzy. Duże zapotrze-
bowanie na produkt sprawiło, że 
czekoladę zaczęto wyrabiać w mia-
stach na terenie całego kraju, m.in. 
w:  Lipsku, Wiedniu, Hamburgu, 
Stuttgarcie, Hanowerze i być może 
w Dusseldorfie.  Podczas wojny 
określano ją mianem „czekolady 

lotniczej” lub „czekolady pilotów” 
(Fliegerschokolade), ponieważ sta-
nowiła część racji żywieniowej nie-
mieckich pilotów. W zależności od 
potrzeb, czekolada miała specjalne 
opakowania, na przykład chroniące 
je przed wodą (na wypadek zestrze-
lenia lotnika nad wodą) lub dla 
marynarzy. Z czasem scho-ka-kola 
skierowana została do żołnierzy 
innych rodzajów sił zbrojnych i była 
powszechnie dostępna, czego po-
średnim dowodem jest choćby zna-
lezisko z Rozkochowa. O zaletach 
scho-ka-koli pisał w swoich wspo-
mnieniach Josef „Sepp” Allerberger, 
jeden z najlepszych strzelców wybo-
rowych III Rzeszy. W czasie ofensy-
wy w Ardenach Niemcy rozdawali 
czekoladę amerykańskim jeńcom, 
jako uznanie ich odwagi.

Po wojnie też przydatna
 
 W 1945 r. fabryka Hildebranda 
została zrujnowana w wyniku dzia-
łań wojennych, ale załodze udało się 
ją częściowo odbudować i wznowić 
produkcję. Jednak tylko częścio-
wo, ponieważ w wyniku blokady 
zachodniej części Berlina przez So-
wietów nie można było sprowadzać 
potrzebnych produktów, między 
innymi kakao. Zmieniło się to w 
1949 r. wraz ze zniesieniem blokady. 
Produkt był na tyle udany, że ruszył 
jego eksport do USA, Kanady, Wiel-
kiej Brytanii i Australii. W latach 
50. scho-ka-kola stała się popularna 
wśród kierowców jeżdżących na 
długich trasach i intelektualistów, 
potem promowano ją wśród mło-
dych ludzi między innymi jako 
suplement diety dla uczących się. W 
kolejnej dekadzie do produkcji we-
szła wersja czekolady mlecznej oraz 
z orzechami (tę ostatnią zakończono 
produkować w latach 70.). W 1969 r. 
dr Hans Imhoff przejął fabrykę. Ko-
lejna zmiana właścicielska nastąpiła 
w 2005 r., kiedy to prawa do produk-
cji nabyła spółka Genuport Trade 
AG. Obecnie czekolada produkowa-
na jest w Berlinie przede wszystkim 
na rynek krajowy.

W filmie i grze

 Scho-ka-kola ma działanie zbli-
żone do mocnego espresso lub na-
poju energetycznego, dzięki dużej 
zawartości naturalnej kofeiny (200 

mg) pochodzącej z kakao, orzesz-
ków koli i ziaren kawy. 100g czekola-
dy ma wartość energetyczną aż 553 
kcal. 

 Według badań opinii publicznej 
w Niemczech marka Scho-Ka-Koli 
jest powszechnie znana. Czekolada 
trafiła też do filmów. Zobaczymy 
ją w scenach „Stalingradu” (1993), 
„1944” (2025), „Das Boot” (1981) i 
„Most” (1959). Trafiła też do gry kom-

puterowej „Call of Duty” (2003).

 Producent konsekwentnie trzy-
ma się nie tylko receptury produktu, 
ale i wyglądu. Tak jak to było w 
latach 40., również dziś czekolada 
dostępna jest w formie 16. trójkąt-

nych kostek w dwóch warstwach, w 
okrągłym opakowaniu, również w 
metalowej puszce. Oferowana jest 
w wersji mlecznej (niebieskie opako-
wanie) i gorzkiej (czerwone). Scho-
-ka-kolę kupić można na polskich 
platformach sprzedażowych. Cena 
jednego, 100-gramowego opakowa-
nia waha się od 13 do 17 zł.

 Jak opakowanie po czekoladzie 
znalazło się na pałacowym strychu? 
Może był to prezent pilota Luftwaffe 
stacjonującego na pobliskim lotni-
sku dla jednej z dziewczyn RAD-u, 
które miał w rezydencji swój obóz? 
Jaka osobista historia kryje się za 
tekturowym opakowaniem słody-
czy, dziś już nie sposób zgadnąć.\ n

Część opakowania scho-ka-koli znaleziona na strychu Pałacu Rozkochów. 
Tekturka jest denkiem pakunku i z informacją o składzie produktu, 
producencie i wojskowym przeznaczeniu.

Niemiecki pancerniak z zapasem scho-ka-koli i pervitinem. Z pewnością 
nie był to osobisty przydział, a dostawa dla co najmniej plutonu.
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OCHRONA PRZYRODY

Drzewa historyczne, różnie traktowane
Wychodząc z Prudnika w kierunku Czech, na wzniesieniu Gór Opawskich są resztki zniszczonego w czasie ostatniej wojny klasztoru. 

Wejście od strony miasta na teren lasu i otoczenia klasztoru wskazywały okazałe dęby, z których najokazalsze drzewo było od 

dawna pielęgnowane, a ślady dawnej pielęgnacji, poprawialiśmy współcześnie.

Andrzej SKUP

Dąb przed laty ... ... po latach ... ... i dzisiaj.

Jedyny oznaczony pomnik przyrody
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W
spominany dąb szy-
p u ł k o w y  r o ś n i e  n a 
skraju lasów przy wyjściu 
z Prudnika ul. Dąbrow-

skiego do zniszczonego klasztoru na 
Kaplicznej Górze. Dąb ten, historyczny 
pomnik przyrody, formalnie ma tylko 
nazwę botaniczną. Ale dla mnie jest 
drzewem o niezwykłej historii, gdyż 
pierwsze zabiegi pielęgnacyjne pro-
wadzone były w niezwykle trudnych 
warunkach, w jakich funkcjonowali 
mieszkańcy Neustadt in Oberschlesien 
w roku 1915! Wykonali je na zlecenie 
burmistrza Paula Lange, więc właściwie 
jego nazwisko powinno nosić ratowane 
drzewo. Wówczas, mimo głodu i trud-
ności życia w okresie napięcia wojenne-
go, mieszkańcy podjęli prace, mające 
na celu ratowanie wiekowego dębu.

 Lata minęły i niestety dzisiaj dąb, po-
mnik przyrody, już praktycznie nie żyje. 
Drzewo jest otoczone i przygłuszone 
samosiewami innych drzew, wrasta w 
las chyba w ramach ogłaszanego hasła 
ochrony bioróżnorodności. Najstarszy, 
największy dąb od dawna był znacznie 
wypróchniały, a historyczną pielęgnacją 
było wypełnianie ubytków betonową 
plombą. W tamtych czasach i nawet 
później, betonowanie ubytków drzew 
było powszechne, choć dziś wiadomo, 
że nie było to prawidłowe działanie. Usu-
wanie betonu to trudny, ale niezbędny 
zabieg. Ja na przykład usuwałem plom-

by z alei lipowej w Mosznej.

 W roku 1994 wykonywałem na 
dębie przed Kapliczną Górą pierwsze 
po wojnie zabiegi pielęgnacyjne, 
pierwsze od roku 1915! Z dębu podczas 
wykonywanych prawie po 110 latach za-
biegów pielęgnacyjnych, w usuwanej 
betonowej plombie znalazłem zalako-
waną butelkę z opisem trudnej sytuacji 
mieszkańców, których nie wezwano 
do armii cesarstwa niemieckiego na 
wojnę. Szokującą ciekawostką była na 
tej kartce data wydrukowana 22.IV.1915. 
Z tego powodu rozkładającą się już 
kartkę przekazałem do tłumaczenia 
specjaliście języka niemieckiego. Treść 

kartki wskazywała informacje o tym 
jaki w czasie pierwszej wojny był stan 
miasta Neustadt in Oberschlesien, 
którego burmistrzem był Paul Lange. 
Przetłumaczony na język polski końco-
wy fragment kartki cytuję dosłownie:
 „Należy jeszcze zaznaczyć, że w 
obecnym ciężkim czasie wojny wpro-
wadzono przydziały chleba, a według 
rozważonych postanowień przypada 
na jedną osobę bez względu na stan 
tygodniowo 2,0 kg chleba lub 1,4 kg 
mąki. Wydano także zakaz sprzedaży 
wódki, aby niepotrzebnie nie marno-
wać środków spożywczych, i mamy 
nadzieję udaremnić plany naszych 
wrogów wygłodzenia nas. Powyższe 
niechaj będzie niniejszym podanie do 
wiadomości naszych potomków.”

 W porównaniu z obecnymi czasami 
ówczesne miasto Neustadt było inne. 
Zmieniło się życie mieszkańców, ale 
również zasadniczo zmieniła się admini-
stracja chroniąca pomniki przyrody.
 Od strony lasu największy, rosnący 
niegdyś samotnie, najstarszy ocie-
niony obecnie dąb obumarł do tego 
stopnia, że stracił większość korony, 
pokazał wypróchniałe wnętrze pnia i 

konarów. Konserwowaliśmy martwe 
drewno i założyliśmy utrzymujące 
konary wiązania linowe, szczególnie 
na konar który mógł spaść i uszkodzić 
osoby pod nim przechodzące. Nieste-
ty również samochody wywożące z 
lasu drewno wyciętych drzew. 
 Na pniu od lat zawieszane były przez 
wierzących oprawione obrazy religijne, 
obrazy upiększane bukietami kwiatów i 
przy pniu zapalanymi zniczami. 

 W sąsiedztwie tego najstarszego 
drzewa obecnie kilka drzew otoczono 
drewnianymi płotkami. To drzewa 
które rosną wzdłuż biegnącej do lasu 
drogi. Nie wiadomo, które z nich są 
pomnikami przyrody, bo nie wszystkie 
posiadają formalne, zielone tabliczki 
POMNIK PRZYRODY. Symbolicznymi 
ogrodzeniami otoczonych jest łącznie 
pięć drzew, z których tylko jedno, 
pierwsze od strony Prudnika, również 
z obrazem Matki Boskiej i bukietami 
kwiatów, ma tabliczkę POMNIK 
PRZYRODY. Dęby te traktowane są 
umownie jako święte drzewa. Najstar-
szy dąb, z którego wyjąłem butelkę z 
listem tabliczki „Pomnik przyrody” już 
nie ma, ale nadal jest na nim oprawio-

ny, religijny obraz, sztuczne wiązki 
kwiatów i regularnie palone znicze. 
Stan tych dębów nadzorują na różnym 
poziomie Gmina, oraz Nadleśnictwo i 
Zarząd Opolskich Parków Krajobrazo-
wych, ale widać, że nie potrafią się do-
gadać, bo te pomnikowe drzewa rosną 
na granicy własności terenu, którego 
część przyleśna jest nawet wyprzeda-
na do budowy domków prywatnych i 
teren jest już zabudowywany.

 W celu porównania pielęgnacji 
otoczenia i pielęgnacji naszego Dębu 
Paula Lange,  załączam fotografię dę-
bu, pierwszego od miasta kolegę Dębu 
Paula Lange, który jedyny jest ozna-
czony tabliczką jako pomnik przyrody 
i wówczas jeszcze nie niszczony. Od 
strony Prudnika, jako pierwszy dąb w 
rejestrze pomników przyrody nie jest 
wchłonięty przez las.

 Przestawiam też fotografię naj-
starszego dębu jeszcze z wiszącym na 
linach konarem. Dąb przestał już być 
pomnikiem przyrody. Niegdyś stojący 
samotnie, teraz stoi przerośnięty na 
skraju niby lasu po to, aby nie pokazy-
wał swojej historii i obecnej dewastacji. 

Drugie aktualne zdjęcie historycznego 
dębu pokazuję, bo jego dewastacja jest 
przerażająca, obecnie jego konar leży 
już przy pniu. Namawiam do podejścia 
i zobaczenia tego drzewa osobiście. W 
końcu na reklamowych tablicach trasa 
jest zaproszeniem, nawet do jazdy rowe-
rowej. Proszę sobie wyobrazić, że wokół 
pomnikowych drzew nie ma lasu i po-
mnikowe drzewa pokazują się w całości.

 Drzewa, które warto jest pielęgno-
wać i chronić jako pomniki przyrody, 
zależne są również od ich położenia. 
Inaczej traktuje się pomniki przyrody 
rosnące w zwartym lesie, inaczej rosnące 
blisko lasu, a zupełnie inaczej rosnące 
w środku miasta. Celem ochrony tych 
drzew jest nie tylko pokazanie ich wiel-
kości, wieku ale również pielęgnowanie 
ich rozwoju. Niestety mają pecha drzewa 
rosnące w sąsiedztwie drzewostanu, 
który je wchłania, a ochrona wybranych 
drzew wymaga utrzymania ich jako 
drzewa samodzielne. Na przykład zasa-
dą jest danie warunków rozwoju koron 
pomnikom przyrody rosnących poza 
lasem. Kolejną zasadą jest czyszczenie 
otoczenia chronionego pomnika przy-
rody tak, aby pod koroną nie rozwijały się 
samosiewy chwastów i przypadkowych 
drzew. W tym przypadku z załączonych 
zdjęć Dębu Paula Lange wyraźnie widać, 
że wchłania go dziki las. Czyj to las i w ja-
kim celu jest hodowany? Jest to drzewo-
stan wieloletni, mieszany, świadczący o 
tym, że rośnie na dziko w celu zasłonięcia 
przed turystami pomnikowych drzew. 
Turyści nie widzą gdzie jest granica tere-
nu lasów, dróg miejskich i prywatnych 
działek budowlanych.

Od Andrzeja Derenia. Około dziesięciu, 
może kilkanaście lat temu w czasie 
objazdu lasów pewien zasłużony leśnik 
powiedział mi, że zabudowa domów w 
bezpośrednim sąsiedztwie lasu na koń-
cu ul. Dąbrowskiego uśmierci najstarsze 
drzewa. Trudno było mi w to uwierzyć, 
bo dlaczego liczące 400 lat życie miałoby 
się poddać pod wpływem jakichś tam 
domów? Okazało się, że miał rację, choć 
zawsze można powiedzieć, że to tylko 
zbieg okoliczności. Najstarsze drzewo 
na naszych oczach dokonało żywota. 
Jakie to niezwykłe i smutne zarazem, 
że stało się akurat za naszego życia. 
Nie chodzi wyłącznie o sąsiedztwo z 
domami, bo przecież w wielu miastach 
w wysokozurbanizowanym otoczeniu 
funkcjonują wiekowe drzewa, ale o 
zmianę środowiska, która się dokonała. 
Naszemu dostojnemu, zielonemu senio-
rowi zabrakło sił, by funkcjonować w tak 
przekształconym otoczeniu. Dla niego 
było to zbyt wiele. n
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MECENAS ZWOJEWSKA RADZI (5)

Z PERSPEKTYWY OPTOMETRYSTY (35)

FAŁSZYWE WIADOMOŚCI

Seniorze, miej się na baczności, 
uważaj na linki wysyłane na Twój telefon! 

Soczewki kontaktowe powinny być dostępne tylko na receptę?

Oszuści podszywają się pod ZUS.  
Nie reaguj na podejrzane maile 

Wszyscy już słyszeli o oszustwach na wnuczka i na policjanta, pomysłowość  

oszustów stale się rozwija i słyszymy o coraz to nowszych pomysłach.  

Oszuści w szczególności upodobali sobie seniorów. 

Agata ZWOJEWSKA

Grzegorz STRAUB

Z
akład Ubezpieczeń Społecznych 
ostrzega przed fałszywymi mai-
lami. Oszuści po szyldem ZUS-u 

wysyłają do płatników składek maile z 
prośbami o podanie danych wrażliwych, 
w tym otwierania plików i linków. Ha-
czykiem ma być błędne logowanie na 
Platformie Usług Elektronicznych ZUS. 
 Oszuści wysyłają maila z nazwą 
„zus-pl”, a w szczegółach wiadomo-
ści widnieje adres „kontakt@dental-
studio.krakow.pl”. W jest prośba o 
aktualizację danych ze względu na 
problem z przetworzeniem płatno-

ści. Wchodząc w podany link otwiera 
się strona do logowania ezus, a adres 
strony to „prowebdigital.com.ng”. 
Po zalogowaniu otwiera się okno do 
wpisania danych karty kredytowej.
- Nie wysyłamy do klientów maili z 
prośbami o podanie danych kart kre-
dytowych czy błędnym logowaniu do 
PUE ZUS, w których zachęca do otwie-
rania plików lub linków. Drogą mailo-
wą kontaktujemy się wyłącznie z tymi 
klientami, którzy mają konto na Plat-
formie Usług Elektronicznych i sami 
wskazali taką właśnie formę kontaktu. 

Mail w takim przypadku jednak zawsze 
zawiera imię i nazwisko konkretnego 
pracownika ZUS-u – ostrzega Sebastian 
Szczurek, regionalny rzecznik prasowy 
ZUS województwa opolskiego.
 ZUS apeluje, aby u nie odpowiadać 
na maile ani nie otwierać załączników 
w mailach, które mogą budzić podej-
rzenia i wątpliwości. Celem fałszywych 
korespondencji mailowych jest zwykle 
zainfekowanie komputera lub uzyska-
nie dostępu do danych wrażliwych, 
które zapisane są w jego pamięci.
 W sytuacji, w której klient ma wąt-
pliwości co do nadawcy otrzymanej 
korespondencji, prosimy o kontakt 
z najbliższą placówką Zakładu lub 
Centrum Obsługi Telefonicznej pod 
numerem: 22 560 16 00 lub adresem 
mailowym cot@zus.pl. (źródło: ZUS) n

S
oczewki kontaktowe to nie 
tylko wygodna alternatywa 
dla okularów, ale także pro-
dukt medyczny, który wy-

maga odpowiedniego dopasowania 
i kontroli specjalisty. Obecnie wiele 
osób decyduje się na zakup soczewek 
bez konsultacji z kontaktologiem, 
co może prowadzić do poważnych 
problemów ze wzrokiem. Oto dla-
czego soczewki kontaktowe są tak 
delikatnym wyrobem, że powinny 
być dostępne wyłącznie na receptę. 
 Nie każda soczewka pasuje do 
każdego oka. Tak jak w przypadku 
opon samochodowych, dobieramy 

szerokość, profil i średnicę, tak i 
tutaj kluczowe są parametry so-
czewek: krzywizna, średnica oraz 
materiał, z którego są wykonane. 
Niedopasowana soczewka może 
być zbyt ciasna lub zbyt luźna. Zbyt 
ciasne - ograniczają dopływ tlenu do 
rogówki, co może prowadzić do jej 
obrzęku, stanów zapalnych, a nawet 
trwałego uszkodzenia wzroku, na-
tomiast zbyt luźne mogą przesuwać 
się na oku, powodując dyskomfort, 
rozmazane widzenie i ryzyko me-
chanicznego podrażnienia rogówki. 
Tylko specjalista jest w stanie dobrać 
soczewki tak, aby idealnie przylega-
ły do powierzchni oka, nie powodo-
wały ucisku i zapewniały komfort 
użytkowania.

 Łatwy dostęp do soczewek spra-
wia, że wiele osób, w przypadku 
zauważenia pogorszenia widze-
nia, zamiast udać się do specjalisty 
po nowe okulary, samodzielnie 
kupuje soczewki kontaktowe o 
zwiększonych mocach. Trzeba jed-
nak pamiętać, że nieodpowiednio 
dobrana korekcja może prowadzić 
do zwiększonego wysiłku akomo-
dacyjnego, powodując bóle głowy, 
zmęczenie oczu i dalsze problemy 
z widzeniem. Osoby krótkowzrocz-
ne, które samodzielnie zwiększają 
moc soczewek, mogą doprowadzić 
do przyspieszenia progresji krót-
kowzroczności.  Z tego powodu 
konieczne są regularne wizyty u 
specjalisty, który dokładnie zbada 

wzrok i dostosuje korekcję do aktu-
alnych potrzeb Pacjenta.
 S o c z e w k i  k o n t a k t o w e  t o 
przedmiot,  który umieszczamy 
bezpośrednio na oku, którego jak 
wiemy nie da się wymienić ani 
zastąpić. Każde zaniedbanie w ich 
użytkowaniu może prowadzić do 
groźnych powikłań, takich jak za-
palenie, niedotlenienie czy owrzo-
dzenie rogówki, które w skrajnych 
p r z y p a d k a c h  m o g ą  s k u t k o w a ć 
nawet utratą wzroku.
 Łatwy dostęp do soczewek kon-
taktowych sprawia, że wiele osób 
bagatelizuje te zagrożenia i nie 
kontroluje regularnie stanu swoje-
go wzroku. Dostępność soczewek 
n a  r e c e p t ę  w y m u s i ł a b y  w i z y t y 

u specjalisty, co pozwoliłoby na 
wczesne wykrycie ewentualnych 
problemów i zapewnienie zdrowia 
oczu na dłużej.
 Soczewki kontaktowe nie są zwy-
czajnym produktem, który można 
kupić bez namysłu. Ich niewłaściwe 
stosowanie może prowadzić do 
poważnych problemów zdrowot-
nych, a nawet trwałego uszkodzenia 
wzroku. Odpowiednie dopasowanie 
oraz regularne badania kontrolne 
u specjalisty są kluczowe dla zacho-
wania zdrowych oczu. Soczewki 
powinny być dostępne wyłącznie 
na receptę, co zapewniałoby bez-
pieczeństwo i zdrowie wszystkich 
użytkowników. n

Autor jest optometrystą NO23305 

(RIZM 1500017146), optykiem  

(wizytówka Salonu Optycznego 

 „Wzrokowcy” na str. 4).

sposobie na obniżenie cen energii. 
Rozmowa ta jest niezobowiązująca, 
nie musimy podawać żadnych na-
szych danych, ale często w trakcie 
takiej rozmowy pada pytanie, czy 
korzystamy z bankowości interneto-
wej i czy posiadamy dostęp do niej na 
poziomie telefonu. Oszust nie będzie 
nas pytał o hasła, ani loginy, ponie-
waż na to większość z nas jest już wy-
czulona. Kolejnym krokiem będzie 
zbudowanie relacji z Państwem, na-
wiązanie do Państwa stanu zdrowia, 
sytuacji życiowej, zapytanie o plan 
dnia, na podstawie takich informacji 
oszust będzie w stanie ocenić czy je-
steśmy osobami samotnymi i czy nikt 
z bliskich nam osób nie przeszkodzi 
oszustowi w jego planach. Często 
jest tak, że kiedy oszuści dzwonią do 
nas to na telefonie wyświetla się ko-
munikat o połączeniu i pokazuje się 
informacja, że dzwoni bank lub inna 
firma, wszystko po to, aby utwierdzić 
nas w przekonaniu, że rozmawiamy 

ze sprawdzoną instytucją. Czasami 
prosi się nas o zrobienie niewielkiego 
przelewu, oferując świetną ofertę np. 
za wpłatę w wysokości 500 zł zosta-
nie otwarty rachunek oszczędnoś-
ciowy. Po kilku dniach ktoś dzwoni 
i mówi nam, że nasze 500 zł, które 
zainwestowaliśmy urosło już do kwo-
ty 1.000 dolarów i tu pojawia się mo-
ment kluczowy - aby zobaczyć swoje 
konto z dolarami, musimy kliknąć 
w przesłany nam przez oszusta link, 
bądź też oszust twierdzi, że aby nadal 
pozostać w programie oszczędnoś-
ciowym czy inwestycyjnym musi 
dokonać naszej weryfikacji i przesyła 
na nasz telefon link, w który musi-
my wejść i postępować zgodnie z 
instrukcjami oszusta. W momencie 
gdy to zrobimy na naszym telefonie 
instalowana jest aplikacja, za pomo-
cą której oszust używając naszego 
telefonu może przelać środki z nasze-
go konta na swoje konto, zaciągnąć 
w naszej bankowości elektronicznej 

kredyt i także środki z tego kredytu 
przelać na swoje konto, a w najbar-
dziej ekstremalnych przypadkach 
wmówi nam, że na nasze konto 
wpłynęło za dużo pieniędzy (my 
nawet nie jesteśmy świadomi, że 
ktoś za nas uruchomił kredyt na nas) 
i poprosi o wypłacenie tych pienię-
dzy i przekazanie wskazanej przez 
oszusta osobie, lub o przelanie ich 
na rachunek oszusta, bo przecież je-
steśmy uczciwi i skoro dostaliśmy na 
rachunek pieniądze, które nie są na-
sze, to chcemy je oddać. Zazwyczaj 
dopiero po tym jak już przekażemy 
pieniądze oszustom orientujemy 
się, że zostaliśmy oszukani. 
 Trzeba też zwrócić uwagę na 
jedną z technik manipulacji stoso-
waną przez oszustów, tj. kiedy już 
przez dłuższy czas pozostają oni z 
nami w kontakcie telefonicznym 
to zaczynają w sposób niekultu-

ralny zwracać nam uwagę, że nie 
potrafimy czegoś zrobić na naszym 
telefonie, starają się poprowadzić 
nas za rękę przez proces zainstalo-
wania na naszym telefonie aplikacji, 
dzięki której zyskają oni dostęp do 
aplikacji banków, które są zainsta-
lowane na naszym telefonie. Co 
zrobić kiedy już zorientujemy się, że 
możemy mieć kontakt z oszustem 
lub, że zostaliśmy oszukani? Jak 
najszybciej zgłosić się na Policję, po 
drugie zgłosić się do swojego banku 
i opisać co się stało. Jeżeli ktoś na nas 
zaciągnął kredyt to trzeba złożyć 
reklamację. Bywa też niestety tak, że 
banki nie uznają reklamacji i sprawy 
te kończą się w sądzie, ponieważ 

bank domaga się zapłaty kredytu 
zaciągniętego na nasze dane.  
 Jak uniknąć kłopotów? Być REA-

LISTĄ, kiedy ktoś oferuje nam atrak-
cyjne lokaty oszczędnościowe, gdzie 
zarabiamy nieporównywanie do 
inwestycji, wszelkie oferty obniżenia 
rachunków za media. Gdyby takie 
oferty faktycznie funkcjonowały to 
wszyscy by o nich wiedzieli, a nie tylko 
my wybrani przez oszusta. Czerwona 
lampka powinna pojawić się w mo-
mencie kiedy po drugiej stronie słu-
chawki słyszymy głos z niepolskim ak-
centem, niestety większość oszustów 
mówi z akcentem sugerującym na to, 
że pochodzą zza naszej wschodniej 
granicy. Nigdy nie klikajmy w linki 
przesłane nam przez kogoś, kogo nie 
znamy, nawet jak ktoś z naszych zna-
jomych na Facebooku lub innym por-
talu wysyła nam wiadomość z linkiem 
lub prośby o przelanie niewielkiej 
kwoty pieniędzy, bądźmy ostrożny, 
bo często oszuści przejmują konta i 
przesyłają wiadomości do znajomych 
osoby, której konto przejęli i w ten 
sposób próbują wyłudzić od nas pie-
niądze. Zadzwońmy do osoby, która 
prosi nas o pomoc lub przesyła link, 
sprawdźmy czy to faktycznie ona. 
Jeżeli ktoś proponuje nam fundusze 
inwestycyjne to poszukajmy opinii o 
takim funduszu, sprawdźmy czy fak-
tycznie on istnieje, poprośmy o dane 
identyfikujące daną firmę. Kierujmy 
się zasadą, że lepiej nie korzystać z 
niepewnej oferty, niż stracić realne 
pieniądze. n

Autorka jest adwokatem

(wizytówka kancelarii na str. 2)

S
eniorzy co-

raz częściej 
i coraz chęt-
n i e j  k o r z y -

stają ze smartfonów, 
oszuści oczywiście o 
tym wiedzą i wyko-
rzystują ten sposób 

dotarcia do seniora. Opiszmy sposób 
działania: na facebooku lub innych 
portalach pojawiają się reklamy pt.; 
„Chcesz płacić niższe rachunki za 
energię elektryczną, zostaw swój 
numer telefonu, a skontaktujemy się 
z Tobą.” „Oferta funduszu inwesty-
cyjnego dla seniora, wpłacając 500 
zł po miesiącu otrzymujesz wypłatę 
w euro lub dolarach.” „Pomożemy 
Ci obniżyć raty Twojego kredytu”. 
Nie widząc w tym nic podejrzanego, 
wypełniamy formularz kontaktowy, 
zostawiając swój numer telefonu. Po 
jakimś czasie kontaktuje się z nami 
ktoś telefonicznie i opowiada o rekla-
mowanym przez siebie funduszu lub 
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Trzy najciekawsze  
atrakcje turystyczne 
powiatu prudnickiego to…

sonda terazprudnik.pl

Andrzej DEREŃ

Wybór takich atrakcji był zadaniem dla użytkowników portalu informacyjnego TerazPrudnik.pl.

T
rudno uznać powiat prud-
n i c k i  z a  o b s z a r ,  g d z i e 
turystyka jest szczególnie 
dobrze rozwinięta, a dla 

d u ż e j  c z ę ś c i  m i e s z k a ń c ó w  j e s t 
głównym źródłem utrzymania. 
Mimo to z turystyki nie można i 
nie warto rezygnować, bo.\ każdy 
pieniądz się liczy.

 Z a p y t a l i ś m y  i n t e r n a u t ó w , 
p o p r z e z  p o r t a l  T e r a z P r u d n i k .
pl, jakie ich zdaniem w powiecie 
prudnickim są trzy najciekawsze 
atrakcje turystyczne. Najwięcej 
głosów zebrało Sanktuarium św. 
Józefa w Prudniku – Lesie (285). 
T o  s k r y t e  n a  o b r z e ż a c h  m i a s t a 
m i e j s c e  j e s t  n i e  t y l k o  w a ż n y m 
punktem na mapie dziejów Pol-
ski (miejsce uwięzienia prymasa 
Wyszyńskiego), obiektem kultu 
religijnego (sanktuarium), ale po 
prostu urokliwym miejscem. Za-
kładający tu swój klasztor alkan-

taryni wybrali zakątek na skraju 

lasu, nad niewielkim parowem, z 
dala od zgiełku miasta. Rozbudo-
wująca się z czasem infrastruktura 
nadal współgrała z otaczającą go 
przygodą, dzięki czemu do dziś 
jest tu pięknie. Dzięki władzom 
m i a s t a  k l a s z t o r  f r a n c i s z k a n ó w 
p o ł ą c z o n y  z o s t a ł  z e  ś r ó d m i e ś -
ciem nowymi drogami, alejkami i 
ścieżką pieszo-rowerową. Uatrak-
c y j n i o n o  t e ż  z n a j d u j ą c ą  s i ę 
obok klasztoru Kozią Górą, choć 
przedłuża się czas nieobecności 
wieży widokowej zbudowanej pod 
szczytem a następnie rozebranej 
ze względu na jej zły stan technicz-
ny. Sanktuarium, choć ciekawe 
i znane, to nie generuje na tyle 
ruchu, by prywatne podmioty za-
rabiały na turystyce bezpośrednio 
w okolicach obiektu lub w drodze 
do niego. Nie powstały tu obiekty 
noclegowe, gastronomiczne, ani 
świadczące usługi rekreacyjne w 
oparciu o stok na Koziej Górze. 
Dochody przynosi za to część im-

prez organizowanych na łące w 
sąsiedztwie sanktuarium.

 Drugie miejsce w naszym zesta-
wieniu zajęła Wieża Woka w Prud-
niku (156), i tu też z nutą krytyki, 
bo najstarsza w Polsce wieża za-
mku prywatnego nie jest dostępna 
ze względu na zły stan części kon-

strukcyjnych. Zaraz za nią uplaso-
wał się Główny Szlak Sudecki (145), 
który ma swój początek a zarazem 
koniec w Prudniku. GSS, choć nie 
generuje ruchu tysięcy turystów, 
to przyciąga umiarkowaną liczbę 
miłośników wędrówek, nocują-
cych w mieście, korzystających z 
lokali gastronomicznych i robią-
cych tu zakupy.

 Zaraz za podium znalazło się 
Muzeum Ziemi Prudnickiej (133), 
pierwszy obiekt na liście z typo-
wym, etatowym, charakterem ob-
sługi ruchu turystycznego i obiek-
tem towarzyszącym – Centrum 

Tradycji Tkackich. Pierwszą na li-
ście atrakcją poza Prudnikiem jest 
łowisko pstrągów (właściwie dwa) 
w Moszczance (104). W porówna-
niu z poprzednimi atrakcjami, to 
w sposób bezpośredni i „masowy” 
zarabia na turystyce. W sezonie 
czasem trudno przejechać sąsied-
nią drogą,  tak wiele osób chce 
skorzystać z miejscowej, smacznej 
i jednocześnie niedrogiej kuchni. 
Szóste miejsce zajęły trzy zabyt-
kowe wieże widokowe w Białej 
–  P r u d n i c k a ,  W o d n a  i  C i ś n i e ń 
(95). Od niedawna stanowią one 
atrakcję turystyczną i na wszystkie 
można wejść, ale po uprzednim 
umówieniu się. Ósme miejsce zajął 
głogówecki zamek (85), miejsce 
o s t a t n i o  s ł y n n e  ( o f e r t a  b u r m i -
strza dla Elona Muska), ale wciąż 
niedostępne. W tej budowli drze-
mie ogromny potencjał,  ale na 
jego wykorzystanie trzeba będzie 

jeszcze długo poczekać. Pewnym 
rozwiązaniem pośrednim byłoby 
doprowadzenie do bezpiecznego 
udostępnienia dziedzińca, jako 
miejsca organizacji części wyda-
rzeń. Głogówek, jako miasto, jest 
bardzo atrakcyjnym miejscem, 
ze względu na nagromadzenie 
dużej liczby cennych zabytków. 
Ale to też obiekty atrakcyjne dla 
osób, które interesują się historią, 
czy zachwycają pięknymi, „insta-
gramowymi” miejscami, więc też 
nie można tu mówić o masowym 
ruchu turystycznym.

 Z naszego zestawienia wyłączy-
liśmy atrakcje związane z organi-
zacją wydarzeń, które stanowią 
nie tylko u nas istotny element 
turystyki. Tej dziedzinie lokalnej 
aktywności z myślą o gościach z 
zewnątrz poświęcimy osobną an-

kietę. n

Trzy najciekawsze atrakcje turystyczne 

powiatu prudnickiego to…

Sanktuarium św. Józefa w Prudniku-Lesie 285

Wieża Woka w Prudniku 156

Główny Szlak Sudecki 145

Muzeum Ziemi Prudnickiej 133

Łowiska pstrągów w Moszczance 104

Trzy zabytkowe wieże (widokowe) w Białej 95

Cmentarz żydowski w Białej 89

Zamek Oppersdor�ów w Głogówku 85

Domek Loretański (kościół w kościele) w Głogówku 77

Zagroda alpak w Dębowcu 73

Zalew Zielona Zatoka w Dębinie 69

Spływ kajakowy Osobłogą 60

Szlak Miejski w Prudniku 47

Farska Stodoła w Biedrzychowicach 43

Galeria „No Ba!” w Prudniku (prace Hanny Bakuły) 27

Muzeum w Głogówku 16

Spichlerz i d. uzdrowisko w Trzebinie 16

Liczba oddanych głosów: 1520, liczba głosujących: 647

Drugie miejsce w rankingu zajęła Wieża Woka w Prudniku, mimo 
tego, że jest niedostępna dla turystów

Numer jeden na naszej liście to Sanktuarium św. Józefa w Prudniku-Lesie
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TURYSTYCZNE POWITANIE WIOSNY

TRZEBA BĘDZIE WYBRAĆ

Wiosna z Marzanną

Krnovska 50. lub Putování
Za niecałe dwa miesiące na 
szlakach Gór Opawskich pojawią 
się uczestnicy rajdu pieszego 
Putování za krásami Zlatohorska. 
Tego samego dnia, 17 maja, 
odbędzie się Krnovska 50.

Zbigniew ZAGŁOBA-ZYGLER

Andrzej DEREŃ

Na uczestników obu rajdów czekają wspaniałe krajobrazy

Wspólne zdjęcie na PTTK-owskiej działce

Początek przemarszu znajdował się na rynku

Kto chce zdjęcie z Marzanną?

Wędrowiec
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W
ydarzeń sportowych 
i  t u r y s t y c z n y c h  w 
n a s z y c h  o k o l i c a c h 
jest już tak wiele, że 

kolidujące ze sobą terminy ich orga-
nizacji stają się normalnością. Tym 
razem 17 maja miłośnicy wędrówek 
pieszych będą musieli wybrać mię-
dzy Krnovską 50., a Putování za krá-
sami Zlatohorska.
 Obie imprezy należą do grupy 
popularnych na polsko-czeskim 
pograniczu rajdów pieszych (i ro-
werowych, o czym za chwilę), które 

uczestnikom pięć tras pieszych 
o długości: 7, 8 (dostosowana do 
przejścia z wózkami dziecięcymi), 
15, 21 i 50 km oraz cztery rowerowe 
– 15,27, 38 i 67 km. Na start można 
dojechać we własnym zakresie 
lub autobusem z Prudnika. W tym 
drugim przypadku należy zapisać 
się w biurze PTTK przy Pl. Wolności 
(byłe kino, parter) w poniedziałki 
i środy (16.30 – 18.00) lub czwartki 
(11.30 – 13.00).  Każdy uczestnik 
otrzyma na starcie mapę z trasą, 
poczęstunek, pamiątkowy magnes 
i na mecie dyplom ukończenia raj-
du. Wyjazd autobusem z Prudnika 
o godz. 7.30 z ul. Parkowej 4 (przed 
b. łaźnią) i 7.35 z przystanku przy 
ul. Wiejskiej.
 Start w Karniowie znajduje się 
przy budynku Ośrodka Wolnego 
Czasu (Středisko volného času -tzw. 
Dům dětí) przy ul. Dobrovského 16  
w godz. 7.30 – 11.00. Wyjście na trasę 
50-kilometrową odbywa się w godz. 
6.00 – 6.30. Jak piszą organizatorzy 
wysokość opłaty wpisowej jest.\ do-
wolna. Przebiegi tras można znaleźć 
na stronie: kctkrnov.cz/k50.

Putování za krásami Zlatohorska

 Pomysłodawcą imprezy był  Pa-
vel Vanek, zasłużony turysta i kra-
joznawca z Ondřejovic koło Zlatych 
Hor, który niestety zmarł w 2015 r. 
Po jego śmierci dzieło organizacji 
imprezy przejęli turyści z Głuchołaz 
– Jan i Arkadiusz Jabłońscy. Obecnie 
rajd organizują wspólnie z  Anetą 
Maciejowską oraz grupą turystów z 
Jesenika.
 Turyści będą mieli do wyboru 
jedną z trzech tras: podstawową, dla 
seniorów i dla dzieci – 5, 10 i 25 km. 
Najdłuższa trasa przechodzić będzie 
przez Žebračkę na stokach Přičnego 
vrchu, gdzie znajdować się będzie 
punkt kontrolny i będzie można 
zobaczyć słynne zapadlisko. Okolice 
Zlatych Hor, szczególnie wiosną, 
oferują przepiękne krajobrazy, war-
to więc się wybrać na Putovani, by to 
doświadczyć.
 Start rajdu znajdować się będzie 
w Galerii Zlatá 92 za budynkiem 
Muzeum Miejskiego o godz. 8.00. 
Wpisowe na miejscu: 100 koron lub 
20 złotych, dzieci bezpłatnie. n

polegają na przejściu wyznaczonej 
przez organizatora trasy, a po dro-
dze znajdują się punkty kontrolne, 
gdzie potwierdza się przejście. Trasę 
pokonuje się indywidualnie lub w 
grupie nie na wyścigi, ale jeśli ktoś 
lubi biegać, to oczywiście może ją 
pokonać również w ten sposób.

Krnovska 50

 Bonusem tego rajdu jest organizo-
wany przez prudnicki Oddział PTTK 
transport busem z Prudnika na start i 
powrót po zakończeniu imprezy.
 Organizator wydarzenia, Klub 
C z e s k i c h  T u r y s t ó w ,  p r o p o n u j e 

 
marca - zgodnie z kalen-
darzem - do Prudnika 
z a w i t a ł a  w i o s n a .  W 
t y m  d n i u  p o ł ą c z o n e 

siły seniorów, to jest Dinozaurów 
PTTK, Złotego Wieku Pokolenia i Ill 
Wieku, a także grono ich przyjaciół, 
poszły na działkę PTTK-owską w 
Prudniku, aby tam godnie powitać 
nową porę roku.

 Towarzyszyła im Marzanna - 
dzieło Grażynki, która zachwycała i 
wywoływała uśmiech na twarzach 
w s z y s t k i c h  u c z e s t n i k ó w .  P r z e -
szliśmy trasą spod ratusza, na ul. 
Wiejskiej spotkaliśmy się z uczestni-
kami mieszkającymi na Jasionowym 
Wzgórzu i w końcu dotarliśmy na 
Czyżykowi Górę. Na miejscu był już 
rozpalony grill, a każdy uczestnik 

wyciągnął jakieś swe zapasy. Był 
Zdzichu z gitarą, były śpiewy tury-
styczne. Wszyscy, a było nas 45 osób, 
znakomicie się bawili, szczególnie ci, 

którzy byli tu po raz pierwszy. Pogo-
da dopisała, a uczestnicy zarzekali 
się, że już nigdy takich imprez nie 
odpuszczą. A więc do zobaczenia! n
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GÓRY OPAWSKIE

Na Kopie z hukiem przegnali zimę!
W sobotę, 22 marca, na Biskupiej 
Kopie historyczne wojsko 
ostatecznie przegoniło zimę. 
To efekt cyklicznej, corocznej 
imprezy Pożegnanie Zimy.

Andrzej DEREŃ

J
ej głównym elementem jest 
prezentacja historycznego 
wojska, które symboliczne po-

konuje ostatnie oznaki zimy. 
Na drodze przy schronisku można 
było podziwiać żołnierzy XVIII 

-wiecznej armii austriackiej w kre-

mowych i niebieskich uniformach, 
żołnierzy Legionu Włoskiego oraz 
wojaków I Republiki Czechosłowa-

ckiej. Po srogim ostrzale, natarciach 
i cofaniu się, ostatecznie doszło do 
pojednania obu armii.
 Przed rozpoczęciem bitwy oko-

licznościową pogadankę przedsta-

wili prezes głuchołaskiego oddziału 
PTTK Jerzy Chmiel oraz lider Legionu 
Włoskiego Nysa Krzysztof Herman. 
Imprezę obserwowała spora grupa 
turystów, w tym wiele osób z Głucho-

łaz (w tym burmistrz Paweł Szymko-

wicz) i ziemi prudnickiej, prudnickie-

go i głuchołaskiego PTTK.
 Imprezę zorganizowali: Oddział 
PTTK Głuchołazy, Gmina Głuchoła-

zy, Górski Dom Turysty „Pod Kopą 
Biskupią”  oraz  Zespół Opolskich 
Parków Krajobrazowych. Ten ostat-

ni wystawił na polanie pod schroni-

skiem stoisko edukacyjne. n

Kwestią zupełnie nieistotną w bitwie o wiosnę było to, że wojska austriackie walczyły z wojskami… austriackimi.

Jerzy Chmiel i Krzysztof Herman

Prudniccy turyści

Miejska gwardia cesarska ze Zlatych Hor. Kiedyś była częstym gościem imprez w Prudniku.

Czechosłowaccy żołnierze również 
wzięli udział w bitwie pór roku

Najważniejszy uśmiech

Ciekawe imprezy przyciągają ogólnopolskie media. Burmistrz Głuchołaz 
Paweł Szymkowicz w rozmowie z dziennikarzem RMF FM.

Stoisko edukacyjne Zespołu Opolskich Parków Krajobrazowych

Starcie więcej niż na bagnety!

Wędrowiec
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26 marca
(środa)

Spotkanie krajoznaw-
cze z Josefem Šmolda-
sem w Głuchołazach 

„O gwardii  cesarskiej  w 
Zlatych Horach i nie tylko”. 
Josef ŠmoldasŁ emerytowa-
ny górnik, malarz, gwar-
dzista, miłośnik historii, 
rekonstruktor i organizator 
i m p r e z .  M a ł a  G a l e r i a  w 
Centrum Kultury w Głucho-
łazach, godz. 18.00.

. spotkanie z cyklu 
„Dzień dobry, co sły-
chać?”. W programie tury-
stycznym: Siedmiomilowe 
Buty (Zuzia Świrad, Kinga 
Jagielnicka), Tuptusie SKKT 
S z y b o w i c e  ( F r a n c i s z e k 
D e n d e w i c z ) ,  Z d o b y w c y 
Szczytów (Dom Marzeń), 
wyprawy rowerowe i nar-
ciarskie (Andrzej Siewiel-
s k i  i  L e s z e k  G a p i ń s k i ) , 
Zdobywcy Kilimandżaro 
(KG „Świstak”), Dinozaury 
(Zbigniew Zagłoba-Zygler), 
Członek Honorowy PTTK 
(Ela Zagłoba-Zygler), prezes 
oddziału PTTK „Sudetów 
Wschodnich”w Prudniku 
( B a r b a r a  D r o ż d ż o w i c z ) , 
śpiewają Antoni Węglarz, 
Zbigniew Zagłoba i Zdzi-
sław Huk. Sala kameralna 
Prudnickiego Ośrodka Kul-
tury, godz. 17.00.

Ko n ce r t  „ O d  b a r o k u 
do Nemocnici na kraji 
m ě s t a” .  W y s t ą p i ą :  J a n 
Adamus (obój, róg angiel-
ski) i Jiřina Marešová (or-
gany pozytywowe). Obok 
utworów kompozytorów 
b a r o k o w y c h ,  z a b r z m i ą 
k o m p o z y c j e  A n t o n í n a 
Dvořáka i muzyka fi lmowa. 
Sala koncertowa Ducha 
Świętego w Krnowie, godz. 
19.00. Wstęp 220 koron.

26-27 marca
(dwa dni)

Gminny Konkurs Pięk-
n e g o  C z y t a n i a .  K o n -
kurs adresowany jest do 
uczniów klas I-VIII szkoły 
podstawowej i przebiegać 
będzie w dwóch etapach: 
gminnym i powiatowym. 
Miejsko-Gminna Biblioteka 
Publiczna w Korfantowie, 
godz. 10.00.

czytaj na str. 27

21 marca Prudnicki 

Ośrodek Kultury zaprosił 

na spotkanie z autorską 

piosenką poetycką 

„Usiądźmy przed drogą” 

Grzegorz WEIGT
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Adam Szabat i Waldemar 
Korzeniowski podczas 
koncertu w Prudnickim 
Ośrodku Kultury.
POWYŻEJ: ekspozycja 
„Wiersze w Ogrodzie”

ŚWIATOWY DZIEŃ POEZJI W PRUDNIKU

Poezja w muzyce i w ogrodzie

FELIETON

I znowu wiosna
Na trawniku pod balkonem kępki przebiśniegów,                

na halach zakwitły krokusy, w parku pojawiają się zawilce, 

w kwiaciarniach hiacynty, tulipany i kolorowe bratki. 

Daniela DŁUGOSZ-PENCA

C
hociaż od lutego mamy  
wiosenną aurę, to przecież 
jeszcze kalendarzowa zi-
ma. Zaczęło się już jednak 

wiosenne przebudzenie ale po-
myślmy zaledwie minął Nowy Rok, 
a już Popielec i wkrótce Wielkanoc. 
Szybko minęła ¼ roku, przeżyliśmy 

kolejną zimę i ani się człowiek obej-
rzy, a tu już listopad. 
 Tak, czasu nie dogonisz i tylko 
czujesz go w kościach i widzisz na 
twarzy. A więc co z tą wiosną? Więk-
szość ludzi to meteoropaci z bólami 
kości, mięśni, sennością, zimową 
ociężałością, a tu drzewa się budzą 
i trawy, zwierzęta w ZOO i w lesie 
pokazują swoje „maluchy”. Tak więc 
przyroda obudziła się wcześniej i 
nam za nią podążać trzeba. 

 Okazuje się bowiem, że nim or-
ganizm przestawi się na nowy rytm 
funkcjonowania, to wyraźnie to od-
czuwamy, mając apetyt na coś zie-
lonego, kolorowego i wiosennego, 
a więc warzywa, owoce, które uzu-
pełniają witaminy i likwidują ową 
ospałość, ociężałość i poprawiają 
kondycję. Oczywiście, chce nam się 
wyjść, pospacerować, pogrzebać na 
działce, coś tam odnowić, a zwłasz-
cza garderobę i to jest bardzo dobry 
objaw, a jeśli go nie ma, to trzeba się 
zmusić. 
 Co to da? Pewno ładniejszą fi-
gurę, zdrową cerę, rześkość, lepsze 
samopoczucie oraz inwencję twór-
czą – wszelaką. Można też się nieco 
zasilić witaminami, aby nie złapać 
infekcji oraz stosownie się ubierać. 
Kiedy męczy nas długie siedzenie, 
to trzeba się wyprostować, przejść, 
nawet w drodze do pracy. Wtedy or-
ganizm chwyci trochę melatoniny 
i endorfi n – zadowolenia z życia, bo 

na wiosnę trzeba je mieć, zwłaszcza 
gdy nocy ubywa, a dnia przybywa i 
słońca też. 
 Uczmy się zachwycać błękitem 
nieba, zielenią i artyzmem kształ-
tów drzew, kolorami i różnorodnym 
pięknem kwiatów, słuchać śpiewu 
ptaków, zwłaszcza w czasie toków, 
bo to się nie powtórzy i nas może nie 
być. Nie wiem, jak kto ale ja na wios-
nę wolę lżejsze posiłki, a nawet ryby, 
to też pomaga w radosnym wejściu 
w nowe życie, tylko trzeba chcieć i 
wierzyć. W okresie wczesnowiosen-
nym potrzebujemy mocniejszych 
bodźców energetyzujących, jak 
np. nowa woda kwiatowa, płyn do 
kąpieli, balsam do ciała i inne pach-
nidełka. Może też czas wyciągnąć z 
szufl ad jasne kolory bluzek i sweter-
ków aby dać odpocząć czerni, która 
dodaje lat i pesymizmu. 
 No myślę, że dosyć, może uda się 
wejść z nową twarzą w kolejną wios-
nę. Czy wiemy już w którą?   n

Koncert poprowadziła Anna Szmyt-Boguniewicz

czytaj na str. 27K
oncert w wykonaniu Adama 
Szabata (śpiew) i Waldemara 
Korzeniowskiego (gitara) od-
był się dokładnie w Światowy 

Dzień Poezji. W piątkowym koncer-
cie w sali reprezentacyjnej POK za-
brzmiały przede wszystkim utwory 
z autorskiej płyty Adama Szabata 
pt. „Usiądźmy przed drogą”. Stąd 
tytuł wydarzenia, ale był też czas na 
piosenki do wierszy Bolesława Le-
śmiana (z płyty „Szabat u Leśmiana”) 
oraz repertuaru hrubieszowskiego 
Teatru Piosenki Młyn. 
 Adam Szabat – wokalista, kom-
pozytor, autor tekstów piosenek, 
p i s a r z ,  j e s t  w s p ó ł z a ł o ż y c i e l e m 
hrubieszowskiego Teatru Piosenki 
Młyn, członkiem Hrubieszowskie-
go Towarzystwa Muzycznego. To 
artysta obdarzony niesamowicie 
ciepłym, mocnym i melodyjnym 
głosem, o czym bardzo dobrze mo-
gliśmy się przekonać w Prudniku. 
Był to wieczór pełen pięknej pœ zji w 
niezwykłych aranżacjach, wspania-
łe przeżycie, choć smutne, że w tak 
kameralnym gronie.

 O artyście więcej pisaliśmy w 
poprzednim wydaniu „TP” (nr 12, 
s.23) oraz w portalu Teraz Prudnik. 
Warto bliżej przyjrzeć się twórczości 
Adama Szabata, z którym w POK-u 
wstąpił Waldemar Korzeniowski; 
gitarzysta, wokalista i aranżer. Ar-
tysta, którego charakterystyczny 
sposób akompaniamentu gitaro-
wego sprawia, że piosenka staje się 
opowieścią ilustrowaną dźwiękiem. 
Koncert zapowiedziała Anna Szmyt-
-Boguniewicz, instruktor ds. edu-
kacji kulturalnej POK, ale również 
autorka wierszy, związana z Prudni-
ckim Klubem Literackim.

eprasa.pl 51006001a6
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27 marca
(czwartek)

X X I V  P r z e g l ą d  T e a t r ó w 
P r z e d s z k o l n y c h  „ M a ł e 
P r o s c e n i u m ” .  N y s k i 
Dom Kultury, godz. 10.00.

Wiosenny koncert ucz-
niów i nauczycieli Podsta-
wowej Szkoły Artystycznej 
im. Franza Schuberta w 
Zlatych Horach . Godz. 
17.00.

I I I  M i ę d z y s z k o l n e 
Spotkania z Historią - 
wehikułem czasu przez 
800 lat Głogówka .  W 
p r o g r a m i e :  j u b i l e u s z o -

we prezentacje uczniów 
placówek oświatowych z 
terenu gminy, spotkanie 
z  a u t o r a m i  p u b l i k a c j i 
historcznych - Różą Zgo-
rzelską, Jarosławem Kłu-

s k i e w i c z e m ,  G ü n t e r e m 
Hauptstockiem, Henryką 
Młynarską, dwujęzyczna 
wystawa poświęcona Al-
bertowi Willimsky`emu. 
Centrum Kultury w Gło-
gówku, godz. 16.00.

28 marca
(piątek)

Spektakl/monodram 
„Ta k ,  k o c h a n i e ? ” w 
G ł o g ów k u .  T e k s t  i  r e -
żyseria Zuzanna Struzik 
i  A l e k s a n d e r  G a w l i c a . 
Wystąpi Zuzanna Struzik. 
Sala widowiskowa Cen-

trum Kultury w Głogówku, 
godz. 19.00. Przedstawienie 
p r z e z n a c z o n e  d l a  o s ó b 
pełnoletnich.

Sutura - wernisaż wysta-
wy malarstwa Tomka 
Kwiatkowskiego. Galeria 
na Poddaszu w Prudnickim 
Ośrodku Kultury,  godz. 
18.00. Więcej o autorze 
obok.

Warsztaty:  Roślinne 
kosmetyki w Lubrzy . 
Perfuma, esencja kryszta-
łowo-kwiatowa, stemple 
ziołowe do masażu. Pro-
wadzenie Joanna Bieniarz. 
Fabryka sztuki w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Lubrzy, 
godz. 17.00. Wstęp 30 zł, 
liczba miejsc ograniczona, 
rezerwacje tel.: 608 185 862. 

W cyklu Muzyczne Fajfy w 
CK koncert fortepiano-
wy Sylwii Przyszlak w 
Głuchołazach „Wieczór z 
klasyką”. Sala widowisko-
wa w Centrum Kultury w 
Głuchołazach, godz. 18.00.

„Romeo i Julia” Teatru 
Miejskiego w Nysie. Reży-
seria Zbigniew Kułagowski. 
25 wykonawców, aktorzy, 
muzycy, szermierze, tance-
rze i wokaliści. Nyski Dom 
Kultury, godz. 18.00. Bilety 
60 i 80 zł.

czytaj na str. 28

W INTERNECIE

Przywrócić czas współpracy

Daniela Długosz-Penca i Wojciech Bandurowski podczas realizacji programu

Jakiej współpracy? Tym razem chodzi o współpracę 

poetów pogranicza, czyli z Polski i Czech. Mało kto 

pamięta, że przed wielu laty rozwijała się dynamicznie.   

A jak jest dziś? Na ten temat 6 marca rozmawiali Daniela 

Długosz-Penca i Wojciech Bandurowski (to już druga 

rozmowa z prudnicką poetką, dostępna na kanale 

Prudnickiego Instytutu Biblijnego na YouTube).

Grzegorz WEIGT

D
a n i e l a  D ł u g o s z - P e n c a 
wspomina czasy współ-
pracy prudnickiego środo-
wiska literackiego, m.in. 

Klubu Ludzi Piszących z literatami z 
Czech. Chodzi w dużej mierze o au-
torów z Zaolzia, więc mieszkających 
w dawnej Czechosłowacji Polaków. 
Ta współpraca (nie tylko na polu 
literatury) kwitła w latach 70. XX 
wieku, w jakiś skromniejszy sposób 
zaistniała jeszcze po stanie wojen-

nym w latach 80. Ton nadawało 
Opolskie Towarzystwo Kulturalno-
-Oświatowe, w którym działał m.in. 
Tadeusz Soroczyński. Po czym, po 
przemianach ustrojowych, wobec 
poważniejszych spraw, zapomniano  
o takiej współpracy. Co może wyda-
wać się dziwne w sytuacji otwarcia 
granic i swobodzie wymiany zja-
wisk, także kulturalnych. 
 Od kilku lat wracano do tematu. 
Duża tu rola poety, krytyka lite-
rackiego, profesora uniwersytetu 
w Ołomuńcu Františka Všetički. 
Tłumaczy wiersze poetów z Polski 
(w tym duże grono autorów z ziemi 
prudnickiej) na język czeski i w dru-
gą stronę - tłumaczy poezję czeską 
na polski. Tu wypada też wspomnieć 
o podobnej roli Wojciecha Ossoliń-
skiego. Nic dziwnego, że Všetička 
i Ossoliński uhonorowani zostali 
swoimi tablicami w Prudnickiej Alei 
Słowa w Parku Miejskim. Pojawiło 
sie także kilka publikacji transgra-
nicznych, wydanych przy udziale 
Euroregionu Pradziad. Na tym tere-
nie działa też mocno Věra Kopecká, 
czeska poetka, fotografka, tłumacz-
ka, a przy tym organizatorka życia 
literackiego w Czechach z udziałem 
poetów z Polski. O tym też mówi 
Daniela Długosz-Penca w rozmowie 
z Wojciechem Bandurowskim. 
 W audycji Daniela mówi o chęci 
powrotu do współpracy, zaprosze-
niu poetów młodego pokolenia, 
również o zainteresowaniu sprawą 
Konsula Honorowego Republiki 
Czeskiej w Opolu Artura Żurakow-

skiego. Wojciech Bandurowski 
obiecuje pomóc w realicacji tego 
pomysłu .   n

PRUDNICKI OŚRODEK KULTURY

SUTURA; wernisaż malarstwa 
Tomasza Kwiatkowskiego
W piątek 28 marca 

Prudnicki Ośrodek Kultury 

zaprasza na wernisaż 

malarstwa Tomasza 

Kwiatkowskiego „Sutura”.

W
y s t a w a  m a l a r s t w a 
Tomasza Kwiatkow-

skiego prezentowana 
będzie od 28 marca 

do 9 maja w Galerii Na Poddaszu w 
Prudnickim Ośrodku Kultury. Ot-
warcie wystawy o godz. 18.00.
 Autor prac - Tomasz Kwiatkow-

ski, prudniczanin, rocznik 2001, 
jest absolwentem I Liceum Ogólno-
kształcącego w Prudniku; od 2020 
roku studiuje malarstwo na Akade-
mii Sztuk Pięknych im. Eugeniusza 
Gepperta we Wrocławiu, w pra-
cowni prof. Łukasza Huculaka. W 
swoich pracach porusza tematykę 
tożsamości i cielesności człowieka w 
czasach cyfryzacji, łącząc nowoczes-
ne techniki z malarstwem pojmowa-
nym klasycznie.
 W 2024 roku Tomasz Kwiatkow-

ski otrzymał III nagrodę w X edycji 
konkursu malarskiego „Postawy”, 

organizowanego przez Akademię 
Sztuk Pięknych we Wrocławiu. Jury 
konkursowe nagrodziło artystę „do-
ceniając intelektualny zamiar, skalę 
poszukiwań formalnych i otwartość 
malarskiej postawy. Za tworzenie 
własnej symboliki w dochodzeniu 
do indywidualnego języka.” Artysta 
otrzymał również wyróżnienie pod-
czas wystawy pokonkursowej w ra-
mach 9. Festiwalu Malarstwa (Vivid 
Gallery, Wrocław 2024).
 Wystawa indywidualna Tomasza 
Kwiatkowskiego: „Algorytm Istnie-
nia”, Galeria NA PODDASZU, Prud-
nik (2021).
 Wystawy zbiorowe:„Żeby tak 
bardzo nie być tutaj”, Galeria Na 
Poddaszu (Prudnik, 2019); „Milky 
Way”, mia ART GALLERY (Wrocław, 
2021); „Słowa i obrazy dla Ukrainy”, 
galeria Refektarz (Krotoszyn, 2022); 
„W formie”, galeria Łącznik (Wroc-
ław, 2022); „IMPULS”, salon GOL-
DENMARK (Wrocław, 2022); „Lękaj-
cie się!”, Czasoprzestrzeń (Wrocław, 
2023); „Ślady”, Galeria MD_S (Wroc-
ław, 2024); „Różność/ Równość”, Ga-
leria NEON (Wrocław, 2024); „Ishi to 
kumo / Kamienie i chmury”, Bulvary 
(Wrocław, 2024); „Mistrzowie Kina 
Japońskiego”, pokaz animacji, Kino 
Nowe Horyzonty (Wrocław, 2024); 
„Nocne struktury”, Galeria MD_S 

(Wrocław, 2024); „Postawy X”, mia 
ART GALLERY (Wrocław, 2024).
 Wystawa „SUTURA”, prezen-

tująca prace z lat 2022-2024, jest 
malarskim podsumowaniem ar-
tystycznych poszukiwań Tomasza 
K w i a t k o w s k i e g o  z  o k r e s u  j e g o 
studiów na wrocławskiej ASP. Jest 
jednocześnie wstępem do dyplomu, 
który będzie kontynuacją wątków 
rozpoczętych w prezentowanych 
obrazach.   n

 Stąd już krok do kolejnego wyda-
rzenia związanego ze Światowym 
Dniem Poezji, nad którym czuwała 
Anna Szmyt-Boguniewicz. Od 21 
marca w ogrodzie Prudnickiego 
Ośrodka Kultury prezentowana jest 
wystawa plenerowa pt. „Wiersze w 
Ogrodzie”, prezentująca twórczość 
autorów Prudnickiego Klubu Lite-
rackiego oraz twórców niezrzeszo-
nych. Dzięki temu poetycki przekaz 
ma szansę dotrzeć zarówno do 
osób aktywnie uczestniczących w 
kulturze, jak i do przypadkowych 
przechodniów.
 Lokalny ruch poetycki, zapo-

czątkowany w latach 70. XX wieku, 
kontynuuje swoją działalność od 
września zeszłego roku przy Prud-
nickim Ośrodku Kultury, pod nazwą 
Prudnicki Klub Literacki. Z Klubem 
związanych jest aktualnie kilka-
naście osób, z różnym dorobkiem 
literackim. Ekspozycję „Wiersze w 
Ogrodzie” można oglądać/ czytać 
do 23 maja.
 Warto przy tej okazji wspomnieć, 
że w tych dniach, w ramach rządo-
wego programu „Edukacja kultural-
na”, POK otrzymał dofinansowanie 
w wysokości 50 tys. zł na zadanie 
„Między słowami”. Jego celem jest 
rozwój kapitału społecznego środo-
wiska literatów, a także osób zain-
teresowanych tworzeniem różnych 
form literackich i uczestnictwem w 
kulturze. W ramach zadania zapla-
nowano: cykl warsztatów, ogólno-
polski konkurs poetycki, prezenta-
cję lokalnej twórczości literackiej, 
spotkania autorskie oraz przygoto-
wanie i dystrybucję publikacji.   n

dokończenie ze str. 26
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28-29 marca
(dwa dni)

XLII Ogólnopolskie Spotka-
nia Amatorskich Teatrów 
Dramatycznych, Publicy-
stycznych, Teatrów Poezji 
i  K a b a r e t ó w  „ P r o s c e -
nium 2025”. Nyski Dom 
Kultury.

29 marca
(sobota)

Spektakl komediow y 
„Żona do adopcji”. Sala 
widowiskowa Gminnego 
Ośrodka Kultury w Wal-
cach, godz. 19.00. Bilety 90 
zł dostępne w sekretariacie 
GOK Walce oraz na: kupbi-
lecik.pl/ i biletyna.pl/.

Filmowy zapis koncertu 
„Imagine Dragons: Live 
f r o m  t h e  H o l l y wo o d 
Bowl”. Kino Mir w Krno-
wie, godz. 20.00, wstęp 300 
koron.

29/30 marca
(sobota/niedziela)

UWAGA!
ZMIANA CZASU 

Z ZIMOWEGO NA LETNI

30 marca
(niedziela)

S ł a w e k  U n i a t o w s k i 
„The Best Of II” w Nysie. 
Największe przeboje Cie-
chowskiego, Wodeckiego, 
Sinatry, Zauchy. Sala wido-
wiskowa Nyskiego Domu 
Kultury, godz. 18.00. Bilety 
139-169 zł.

31 marca-4 kwietnia
(pięć dni)

Makom Cadik - Festiwal 
Kultury Żydowskiej w 
ramach obchodów 800-le-
cia Białej. 31 marca - war-
sztaty dla dzieci i młodzieży 
„Poznaj kulturę żydowską 
przez zabawę i kreatywne 
zajęcia” (prowadzenie: Julia 
Otte); 1 kwietnia - lekcja 
historyczna i  sprzątanie 
cmentarza żydowskiego 
(prowadzenie: Patryk Ba-
nia); 2 kwietnia  - wyjazd 
do Domu Pamięci Żydów 
Górnośląskich (koszt 20 zł, 
zapisy i wpłaty w GCK, tel. 
77 438 70 26); 3 kwietnia - 
warsztaty językowe, pieśni 
żydowskie oraz podstawy 
języka hebrajskiego i jidysz 
(prowadzenie: Ula Makosz); 
4 kwietnia - Makom Cadik 
– finał festiwalu - koncert 
pieśni żydowskich, degu-
stacja tradycyjnych potraw, 
prelekcje ekspertów, m.in. 
Marcina Husaka i Sławomi-
ra Pastuszki.   n

1 kwietnia
(wtorek)

UWAGA!
PRIMA APRILIS

PUBLIKACJE

Hexenberg dostępny w Prudniku
O najnowszym komiksie prudniczanina Artura Biernackiego 

pisaliśmy ostatnio dwukrotnie („TP” nr 4 z 22 stycznia, 

s.6 i „TP” nr 6 z 5 lutego, s.23), zapowiadając jego bliskie 

wydanie. I już jest, komiks „Hexenberg 1626” dostępny jest 

w sklepach internetowych oraz w Prudniku.

Grzegorz WEIGT

K
omiks jest kontynuacją wy-
danego w 2017 roku albumu 
„Hexenberg: Ursula Ham-
mel”, ale nie trzeba sięgać 

do wcześniejszego komiksu, bo to 
odrębne historie, choć powiązane 
ze sobą, choćby miejscem akcji, 
którym jest Prudnik - wówczas Neu-
stadt. Przy okazji, to ciekawe (po-
kazuje ogólnopolską znajomość hi-
storii Śląska), że w recenzjach z 2017 
i z 2025 roku akcja wydarzeń przez 
piszących sytuowana jest w Polsce.
 Ale najważniejsze, że komiks jest 
- to ogólnopolskie, dobrze przyjęte 
w środowisku komiksowym dzieło 
opowiadające, było nie było o histo-
rii Prudnika. Komiks „Hexenberg 
1626” wydał Andrzej Graniak, po 
tym jak zachwycił się dziełem Bier-
nackiego, autor serii komiksów fan-

dzając lokal przy ul. Piastowskiej jak 
i w sklepie internetowym: nazaple-
czu.pl). Tutaj dodatkowo wszystkie 
albumy są podpsiane przez autora,
- www.goran-komiks.pl/, czyli u 
wydawcy komiksu, w wydawnictwie 
Red Arrow Andrzeja Graniaka,
- www.gildia.pl/komiksy (to bodaj 
napowszechniejsze miejsce z ko-
miksami dostępnymi w iternecie, w 
kraju),
- www.bestcomics.pl/.
 P i s a l i ś m y  j u ż  o  k o m i k s a c h 
Artura Biernackiego, ale o czym 
jest „Hexenberg 1626”? Jak można 
przeczytać w streszczeniu komiksu 
na: GORAN comics art: „Dwaj przed-
stawiciele Praskiej Izby Apelacyjnej, 
którzy przybyli do Neustadt (dzisiej-
szy Prudnik) chcąc wyjaśnić sprawę 
panoszącej się w mieście strzygi, od-
krywają mroczną przeszłość Ursuli 
Hammel. Kto i jaką rolę odegrał w 
tej historii?”

Artur Biernacki i Krystian Tyrała 
w prudnickiej księgarni Na 
Zapleczu. Tu można kupić komiks 
„Hexenberg 1626” stacjonarnie i w 
internecie

Okładka komiksu „Hexenberg 1626” i dwie przykładowe plansze

tasy „Goran”, a przy tym wydawca. 
I w wydawnictwie Red Arrow (boha-
terem komiksów Graniaka jest zna-
komity łucznik) komiks ukazał się na 
początku marca, choć na oficjalną 
premierę czeka. Nastąpi to naj-
prawdopodobniej na Poznańskim  
Festiwalu Sztuki Komiksowej (10-13 
kwietnia), gdzie swoje komiksy pod-
pisywał będzie sam autor. W wersji 
komiksowej przyjęte są nie tyle pod-
pisy, co rysunki, cel wielu zbieraczy. 
Liczymy też na spotkanie z autorem, 
z promocją albumu w Prudniku. 
Tymczasem komiks przedpremiero-
wo już można kupić (cena od 60 do 
70 zł plus koszt przesyłki). Dostępny 
jest m.in. (punktów przybywa):
- prudnicka księgarnia „Na Zaple-
czu” (zarówno stacjonarnie, odwie-

 O tym opowiada komiks stwo-
rzony przez Artura Biernackiego 
(rysunki i scenariusz; artbiernacki-
comics). W bardzo ekspresyjnych, 
d r a m a t y c z n y c h  k a d r a c h  a u t o r 
oddaje nastrój czasów procesów 
czarownic. Ale też Biernacki korzy-
sta z okazji, aby wyobrazić sobie jak 
kiedyś wyglądał dawny Prudnik i 
jego okolice. Autor rekonstruuje 
ważne prudnickie obiekty, prowa-
dzi odbiorcę ulicami miasta.
 Szerzej o komiksie (z dużym wy-
borem ilustracji) możemy poczytać 
już w pierwszej recenzji, dostępnej 
na: www. blogokomiksach.pl/. Re-
cenzujący komiks Wojtek Boczoń 
pisze m.in.: „Artur Biernacki, który 
obok rysowania komiksów zajmuje 
się historią, doskonale oddał klimat 
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Biernackiego „Hexenberg 
1626”. Komiks opowiada 
dramatyczną historię dzie-
jącą się w dawnym Prudni-
ku - Neustadt. Piszemy też, 
gdzie komiks można kupić, 
ale mamy też prezenty od 
autora dla naszych czytelni-
ków. Trzy albumy „Hexen-
berg 1626” można odebrać 
w  r e d a k c j i  „ T y g o d n i k a 
Prudnickiego” od środy 26 
marca. Kto pierwszy.\   n

Hexenberg 
dla naszych 
czytelnikówówczesnych czasów. Nie tylko jeśli 

chodzi o sprawne powiązanie wyda-
rzeń z minionych wieków, ale także 
w kwestii słownictwa, obyczajów 
czy strojów i pejzaży tamtej epoki. 
Skonstruował naprawdę dobry, na-
strojowy horror z elementami kry-
minału, który toczy się na naszych 
rodzimych ziemiach.”
 Warto na koniec wspomnieć o 
jakości edycji komiksu. To bardzo 
dobrze wydany album, w twardej 
oprawie, na odpowiednim papierze 
(przy rysunkach biernackiego w 
dużej gamie szarości ważne, żeby 
nie blikował). Format A4, objętość 
72 strony. Patronem medialnym 
jest czywiście Tygodnik Prudnicki / 
terazprudnik.   n

eprasa.pl 51006001a6
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Dragomir RUDY

Mieczysław MATCZAK

Sport
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Pogoń Prudnik    2
Polonia Prószków    2
(2:1)

POGOŃ: Stadnik, Marzotko, Czarnuch, Sadlej, Wanżewicz, Augustin, Lauron, 

Serdiukov, Szkolnicki (80. Hakman), Pawłowski (59. Barczuk), Pyka. Trener: Dawid 

Jędrychowski. Kierownik drużyny: Arkadiusz Nowacki.
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Fortuna Głogówek   2

GKS Starościn    1
(1:0) 

FORTUNA: Chareza, Dziony, Drescher (88. Kozubek), Nowak, Zalewski, Stolarewski 

 (42. Niespodziński), Karwowski (85. Tomasz Hajduk), Szampera (70. Dariusz  

Hajduk), Willim, Koc, Zapotoczny (40. Rudziński). Trener: Marek Henzel
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P
ogoń wypracowała w pierw-

szej odsłonie dwubramkową 
przewagę, ale nie obroniła 
korzystnego wyniku. Kon-

taktowego gola goście zdobyli trzy 
minuty przed przerwą, a do remisu 
doprowadzili trzy minuty po prze-
rwie! Po dobrej grze obu zespołów 
mecz zakończył się sprawiedliwym 
podziałem punktów.
 P i e r w s z e  k i l k a n a ś c i e  m i n u t 
przebiegało przy wyraźnej przewa-
dze Polonii, która opanował środek 
boiska i długo rozgrywała piłkę na 
połowie Pogoni. Goście prowadzili 
grę, narzucili gospodarzom swoje 
warunki, stwarzali sytuacje bram-

kowe, ale brakowało skuteczności. 
Pogoń ograniczała się do gry defen-
sywnej i miała wyraźne problemy z 
utrzymaniem futbolówki na poło-
wie gości. Z upływem czasu zespół 
s w o j ą  p o s t a w ą  d a w a ł  k i b i c o m 
nadzieję na uzyskanie korzystnego 
wyniku z dobrze spisującym się 
i zajmującym wysokie miejsce w 
tabeli zespołem Polonii. Pierwszą 
groźną akcję przeprowadzili go-

spodarze w 16. min i tylko szkoda, 
że po dośrodkowaniu Laurona Ser-
diukov nie wykorzystał okazji w po-
bliżu pola bramkowego. W 20. min 
po ładnie rozegranej akcji Serdiu-
kov przelobował bramkarza, który 
kapitalną obroną, końcami palców 
przeniósł piłkę nad poprzeczkę. 
Dwie minuty później po indywidu-
alnej akcji Serdiukova i idealnym 
dośrodkowaniu Pyka główką wy-
prowadził Pogoń na prowadzenie 
1:0. W 26. min dośrodkowanie Ma-
rzotki zakończył strzałem z powie-
trza Pawłowski i było 2:0. W 33. min 
ładną akcję przeprowadził Szkol-
nicki, ale nie zaskoczył bramkarza 
zbyt słabym strzałem z 16 metrów. 
Nie załamani stratą dwóch bramek 
goście spokojnie rozgrywali piłkę, 
nie spieszyli się z szybkim odrabia-
niem strat i uzyskiwali przewagę. 
W 35. min dobrą obroną przy do-
środkowaniu popisał się Stadnik. W 
39. min po dośrodkowaniu z rzutu 
rożnego i główce napastnika gości 
piłka minimalnie minęła słupek po 
zewnętrznej stronie. Przy kolejnym 
rzucie rożnym w 43. min goście w 
zamieszaniu przed polem bramko-
wym zaskoczyli zasłoniętego Stad-

nika i lekkim uderzeniem zdobyli 
kontaktową bramkę (2:1).
 Źle dla gospodarzy rozpoczęła się 
druga polowa, bo już trzy minuty po 
wznowieniu gry goście uderzeniem 
z 16 metrów z powietrza doprowa-
dzili do remisu 2:2. Polonia niemal 
przez całą drugą odsłonę spokojnie 
rozgrywała piłkę i bez pośpiechu 
przygotowywała swoje ładnie or-
ganizowane akcje ofensywne. W 
54. min Stadnik kapitalną obroną 
uratował nasz zespół przed utratą 
trzeciego gola. Minutę później nasz 
bramkarz wygrywa pojedynek sam 
na sam z napastnikiem gości! W 58. 
min po zaskakującym uderzeniu z 
30 metrów Stadnik z najwyższym 
trudem wybił futbolówkę nad po-
przeczkę. W 61. min bliski zdobycia 
prowadzenie był Pyka, ale po po-
daniu Laurona, w sytuacji sam na 
sam z bramkarzem, niepotrzebnie 
„strzelał” z 16 metrów. W 65. min 
ponownie bliski zdobycia bramki 
był Pyka, ale tym razem po rzucie 
rożnym z przewrotki posłał piłkę 
minimalnie obok słupka. Minutę 

później  Stadnik wybiegiem na linię 
pola karnego uprzedził napastnika 
w sytuacji jeden na jeden. W 75. min 
idealnej okazji do wyprowadzenia 
Pogoni na kolejne prowadzenie nie 
wykorzystał Barczuk, który z bliska  
po dośrodkowaniu Serdiukova nie 
trafił do siatki uderzeniem głową z 
kilku metrów. W 84. min Serdiukov 
lewą stroną uwolnił się spod opieki 
obrońców, ale zbyt lekkim uderze-
niem nie zaskoczył dobrze usta-
wionego bramkarza. W ostatnich 
minutach Pogoń grała w osłabie-
niu po drugiej, a w konsekwencji 
czerwonej kartce Augustyna. Go-
ście uzyskali wyraźną przewagę i 
mogli zdobyć w ostatniej minucie 
zwycięską bramkę. Na szczęście 
kapitalną obroną popisał się Stad-
nik i mecz zakończył się sprawied-
liwym podziałem punktów. Goście 
zaprezentowali się z bardzo dobrej 
strony i nie dziwi wysoka pozycja 
Polonii w tabeli. Po meczu dziwili 
się, że tak grająca Pogoń zajmuje 
tak odległe miejsce i znajduje się w 
strefie spadkowej. n

N
ieważny styl, ale ważne 
zwycięstwo. Właśnie tak 
m o ż n a  p o d s u m o w a ć 
sobotnią potyczkę Fortu-

ny Głogówek z beniaminkiem ze 
Starościna. Spotkanie rozgrywane 
na rozbudowywanym stadionie 
miejskim nie było porywającym wi-
dowiskiem. Piękna wiosenna aura 
bardziej motywowała zawodników 
gości niż miejscowych, którzy tyl-
ko chwilami, ale za to skutecznie, 
przypominali czołową ekipę 4. ligi 
opolskiej. 
 Pierwsze minuty zawodów nale-
żały do gospodarzy, którzy uzyskali 
przewagę w środkowej części boi-
ska. W 3. min dośrodkowaną piłkę 
w pole karne Koc uderzył głową 
obok prawego słupka. Z każdą upły-
wająca minutą widać było większe 
z a a n g a ż o w a n i e  p r z y j e z d n y c h , 
którzy zepchnęli gospodarzy na ich 
przedpole. Cofnięta Fortuna starała 
się grać z kontry na wysuniętych 
z przodu Zapotocznego i Koca. Po 

jednej z właśnie takich akcji w 19. 
min podanie otrzymał Szampera, 
który pognał lewą stroną i z bliskiej 
odległości narożnika pola karnego 
uderzył zdobywając po rykoszecie 
bramkę na 1:0. Trafienie zostało 
zaliczone jako gol samobójczy, po-
nieważ piłka odbiła się od defensora 
gości Pertka. W 25. min Zapotoczny 
z dystansu posłał futbolówkę obok 
bramki. Dwie minuty później w po-
dobnej sytuacji ten sam zawodnik 
przeniósł piłkę nad poprzeczką. W 
35. min znakomitą okazję dla gości 
zmarnował Babiarz, uderzając obok 
spojenia słupków. W odpowiedzi 
niecelnie strzelił  wbiegający w 
„szesnastkę” Zapotoczny. W 38. 
min Charęza pewnie obronił kąśli-
we uderzenie z dystansu Sachy. W 
43. min Łuczak wyręczył golkipera 

Starościna, wybijając głową piłkę 
posłaną przez Rudzińskiego. W 45. 
min bramkarz Fortuny znakomicie 
interweniował po strzale Mendaka. 
Pierwsza połowa poza nielicznymi 
akcjami z obu stron była wyjątkowo 
brutalna. Dwóch zawodników go-
spodarzy – Zapotoczny i Stolarewski 
z powodu odniesionych kontuzji 
musiało przedwcześnie opuścić mu-
rawę boiska. 
 Po przerwie więcej ochoty do gry 
pokazywali przyjezdni, którzy za 
wszelka cenę dążyli do wyrównania. 
Głogówczanie widząc napór gości 
nastawili się na grę ofensywną. W 
52. min po szybkiej akcji Niespodziń-
ski uderzył obok lewego słupka. W 
61. min strzał Zalewskiego z 20 me-
trów obronił Lipiec. Chwilę później 
będący w znakomitej sytuacji Koc 

przeniósł piłkę nad poprzeczką. W 
65. min efektowną zespołową akcję 
przeprowadzili goście, po której 
futbolówka podana wzdłuż bramki 
trafia do nieobstawionego Zaręby, a 
ten strzałem po ziemi umieścił ją w 
siatce (1:1). W 69. min na indywidu-
alną 40-metrową „szarżę” zdecydo-
wał się Koc, który ogrywając dwóch 
defensorów gości znalazł się sam na 
sam z Lipcem i strzałem po ziemi w 
długi róg zdobył bramkę na 2:1. Stra-
cony gol przez starościnian dodał 
im dodatkowej energii. W ostatnim 
kwadransie zamknęli miejscowych 
na ich połowie boiska. W 82. min 
fantastyczną paradą popisał się 
Charęza, wybijając spod poprzeczki 
piłkę posłaną przez Mendaka. 
 Spotkanie zakończyło się zwycię-
stwem gospodarzy, którzy odnieśli je 
w „bólach”. Podopieczni Marka Han-
zela wiosnę rozpoczęli wyjątkowo 
udanie. W trzech meczach zdobyli 
7 punktów zbliżając się do czołówki 
ligowej tabeli. Do prowadzących 
Starowic tracą 8 punktów, natomiast 
do miejsca barażowego zajmowa-
nego przez Ruch Zdzieszowice - 6. 
W najbliższą sobotę Fortuna uda się 
do Strzelec Opolskich, gdzie zmierzy 
się z mającym przysłowiowy „nóż na 
gardle” w walce o utrzymanie miej-
scowym Piastem. n

PIŁKA NOŻNA – 4. LIGA

PIŁKA NOŻNA – KLASA OKRĘGOWA

Najważniejsze, że wygrali

Remis po dobrej grze

KLASA OKRĘGOWA, GR. 2

18. KOLEJKA: Skalnik - Racławiczki 3:0, 

Gogolin - Czarni 2:1, Twardawa - Victoria 

0:3, Otmęt - Domaszkowice 0:8, Pogoń 

- Polonia 2:2, GKS - Chemik 2:0, Orzeł 

- Sokół 7:2, Ujazd - Starowice II 3:1.

1. LZS Domaszkowice (s) 18 46 60:10

2. MKS Gogolin (s) 18 36 50:21

3. Czarni Otmuchów 18 35 50:21

4. KS Twardawa 18 35 38:23

5. Polonia Prószków 18 31 43:33

6. Victoria Żyrowa (b) 18 29 28:26

7. Skalnik Gracze 18 29 50:33

8. LKS Ujazd 18 29 35:21

9. Orzeł Branice 18 25 40:40

10. Pogoń Prudnik (s) 18 22 30:36 

11. GKS Głuchołazy 18 22 32:50

12. LZS II Starowice (b) 18 21 40:43

13. LZS Racławiczki 18 19 26:41

14. Chemik K.-Koźle 18 18 21:34

15. Sokół Niemodlin (b) 18 10 15:52

16. Otmęt Krapkowice (b) 18 1 8:82

KLASA A, GR. 4

15. KOLEJKA: Unia - Polski Świętów 2:1, 

Ścinawa N.-Korfantów - Dytmarów 

1:0, Żywocice - Metalowiec 5:3, 

Polonia - Unia K. 1:1, Jasienica 

D. - Racławiczki II 0:4, Fortuna II - 

Sudety 1:2, Góral - Racławia 2:2.

1. Unia Krapkowice (s) 15 39 69:12

2. Fortuna II Głogówek 15 30 35:19

3. Sudety Moszczanka 15 29 43:45

4. Racławia Racławice Śl. 15 27 39:21

5. Metalowiec Łambinowice 15 24 35:29

6. LZS Żywocice (b) 15 23 39:37

7. Unia Tułowice 15 22 36:31

8. Polonia Biała 15 22 28:23

9. Góral Sidzina (b) 15 18 33:34

10. LZS ŚN.-Korfantów 15 16 28:38

11. LZS II Racławiczki (b) 15 16 22:33

12. LZS Polski Świętów (b) 15 15 34:56

13. LZS Dytmarów 15 11 26:35

14. LZS Jasienica D. (b) 15 4 16:70

4. LIGA

18. KOLEJKA: Starowice - Odra II 2:1, 

Bogacica - Polonia N. 1:0, Małapanew 

- Polonia K. 2:1, Polonia G. - Śląsk 

1:2, Victoria - Piast 4:1, Fortuna - GKS 

2:2, Porawie - Walce 0:1.

1. LZS Starowice (s) 17 38 40:13

2. Polonia Nysa 17 36 55:11

3. Ruch Zdzieszowice 16 33 31:13

4. Małapanew Ozimek 17 32 32:21

5. LZS Bogacica 17 31 33:28

6. Fortuna Głogówek 17 28 37:21

7. LZS Walce 17 28 37:35

8. Odra II Opole 17 25 35:25

9. Śląsk Łubniany (b) 17 20 28:43

10. Porawie Większyce 17 19 24:38

11. GKS Starościn (b) 16 19 32:35

12. Victoria Chróścice 17 17 31:39

13. Piast Strzelce Op. 16 12 17:35

14. Polonia Karłowice 17 10 25:55

15. Polonia Głubczyce (b) 17 5 21:66
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KLASA B, GR. 7

13. KOLEJKA: Kosmos - Łowkowice 

1:3, Rzepcze - Górażdże 4:0, Leśnica 

- Nowy Dwór 7:3, Odra - Inter 

2:1, Kadłubiec - Korona 2:2.

1. LZS II Walce 11 33 49:11

2. Odra Kąty Op. (s) 12 28 51:11

3. Korona Krępna 12 25 30:24

4. LZS Rzepcze (b) 12 22 31:17

5. Inter Mechnica 12 19 29:21

6. LZS Kadłubiec 11 16 29:33

7. LZS Nowy Dwór 12 16 31:36

8. LZS Leśnica 12 15 27:31

9. LZS Łowkowice 12 12 17:25

10. KS Górażdże 12 3 8:57

11. Kosmos Dobra 12 1 14:50

KLASA B, GR. 8

13. KOLEJKA: Wawelno - Kolnowice 3:0 

wo., Strzeleczki - Chrzelice 5:1, Lubrza 

- Zawada 3:0, Ligota B.-Radostynia - 

Kujawy 2:1, Przechód - Fortuna 1:5.

1. Fortuna Łącznik 12 31 40:11

2. LZS Wawelno (s) 12 30 51:14

3. LKS Strzeleczki 12 28 52:21

4. LZS Ligota B.-Radostynia 11 23 37:12

5. Polonia II Prószków 11 19 50:26

6. LZS Chrzelice 12 16 22:29

7. LZS Lubrza 12 13 36:37

8. LZS Kujawy 12 10 20:39

9. LZS Przechód 12 8 11:61

10. LZS Kolnowice 12 5 16:55

11. LZS Zawada 12 4 21:51

3. LIGA KOSZYKARZY, 
PLAY-OFF ŚL.-OP.

O 1. MIEJSCE (do 2 zwycięstw): KTK 

Knurów - Smyk Prudnik 94:55 (2-0). O 3. 

MIEJSCE: Pogoń Ruda Śl. - MUKS Żory 

92:65, MUKS – Pogoń 90:72 (2-1). KTK, 

Smyk i MUKS zagrają w półfinałowym 

turnieju barażowym o awans do 2. ligi. 

2. LIGA KOSZYKARZY, 
GR. D

29. KOLEJKA: Oleśnica - Sudety 84:72, 

Turów - Basket II 83:66, Pogoń - Kosz 

82:90, Maximus - SKM 84:75, Twierdza 

- Pyra 83:74, Polonia - Stal II, Wiara 

Lecha - Śląsk III i Obra - WKK II przeł.

1. Pogoń Prudnik 29 56 +693

2. Turów Zgorzelec 29 54 +549

3. Polonia Leszno 28 52 +483

4. Kosz Pleszew 29 51 +240

5. Maximus Kąty Wroc. 29 47 +87

6. Śląsk III Wrocław 28 46 +190

7. Pyra Poznań 29 45 +20

8. SKM Zielona G. 29 42 -24

9. Basket II Poznań 28 40 -120

10. Twierdza Kłodzko 29 39 -293

11. KK Oleśnica 29 39 -202

12. Wiara Lecha Poznań 27 37 -61

13. WKK II Wrocław 28 37 -220

14. Sudety Jelenia G. 29 36 -416

15. Stal II Ostrów Wlkp. 28 32 -605

16. Obra Kościan 28 31 -321
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KLASA B, GR. 10
13. KOLEJKA: Buków - Rudziczka 

5:0, Gryżów - Niwnica 3:1, Koperniki 

- Włodary 9:0, Bodzanów - Kałków 

7:0, Kępnica - Łąka Prudnicka 1:4, 

Siestrzechowice - Biała Nyska 1:4.

1. LZS Buków 13 36 61:16

2. LZS Kałków 13 29 47:18

3. LZS Biała Nyska 13 28 62:30

4. LZS Bodzanów 13 28 49:19

5. LZS Gryżów 13 27 36:19

6. LZS Rudziczka 13 23 34:21

7. LZS Niwnica 13 18 27:29

8. LKS Koperniki 13 18 37:31

9. LZS Łąka Prudnicka 13 13 23:33

10. LZS Siestrzechowice 13 6 18:52

11. LZS Kępnica 13 3 13:62

12. LZS Włodary 13 0 8:85

KLASA B, GR. 11

13. KOLEJKA: Ruch - Odra 2:1, Stare 

Kotkowice - Victoria 0:6, Polonia 

- Partyzant 3:3, Gierałtowice - 

Stary Ujazd 3:7, Cisowa - Łężce 

0:2, Odrzanka II - Zawisza 0:1.

1. KS Cisowa 13 36 63:12

2. LZS Stary Ujazd 13 31 55:16

3. Victoria Cisek 13 31 64:19

4. LZS Łężce 13 26 47:20

5. Partyzant Kazimierz 13 24 38:26

6. Ruch Steblów 13 16 23:38

7. Odra Koźle 13 16 26:29

8. Polonia Gościęcin 13 16 32:47

9. Zawisza St. Kuźnia 13 15 49:38

10. Odrzanka II Dziergowice 13 9 20:59

11. LZS Stare Kotkowice 13 4 11:53

12. LZS Gierałtowice (b) 13 3 16:87

wybierz najpopularniejszego Sportowca, Młodego Sportowca, Trenera oraz działacza 
klubu Sportowego ziemi prudnickiej 2024

w miejscowości Lutynia na dolnym Śląsku rozegrano tegoroczną 
edycję Międzywojewódzkich Mistrzostw Młodzików w karate wkF 
dla Strefy d w ramach współzawodnictwa dzieci i młodzieży pod 
patronatem Ministerstwa Sportu. 

PATRONAT NAD PLEBISCYTEM  

SPRAWUJE STAROSTA PRUDNICKI 

 RADOSŁAW ROSZKOWSKI

SMS O TREŚCI:  

PREFIKS.NUMER KANDYDATA  (WYBIERZ Z LISTY) 

NALEŻY WYSŁAĆ POD 7248  (KOSZT 2,46 ZŁ Z VAT)

PLEBISCYT

KARATE WKF

Dla kogo finał? 

Medale i punkty w systemie 
sportu młodzieżowego

SPORTOWIEC
MŁODY SPORTOWIEC TRENER

DZIAŁACZ KLUBU SPORTOWEGO

D
o półfinału zakwalifikowało 
się 8 kandydatów w każdej 
kategorii, z zachowaniem 
głosów w zeszłego etapu. W 

bieżącej rundzie bramki SMS otwarte 
będę do 4 kwietnia, do godz. 12.00. 
Do wielkiego finału awansują czoło-
we czwórki. Wyniki na żywo śledzić 
można na www.terazprudnik.pl, w 
zakładce „Plebiscyt Sportowy”. Patro-
nat nad plebiscytem sprawuje starosta 
Radosław Roszkowski. (ws) n

n  Julia Jagielska ( jeździectwo, LKJ 

Olimp Prudnik) TPS.2 n Patryk Kociuga 

(koszykówka, Pogoń Prudnik) TPS.4 

n  Patryk Kunka (piłka nożna, Polo-

nia Biała) TPS.6 n  Julia Malinowska 

(łucznictwo, Obuwnik Prudnik) TPS.7 

n Marcin Miklaszewski (koszykówka, 

Smyk Prudnik) TPS.9 n Piotr Rynkie-

wicz (piłka nożna, LZS Dytmarów) 

TPS.10 n  Agata Sobkowicz (piłka 

nożna, Rolnik B. Głogówek) TPS.13 

n  Damian Zmorek ( jeździectwo, LKJ 

Olimp Prudnik) TPS.16

n Kamila Gondek (łucznictwo, Obuw-

nik Prudnik) TPM.3 n Paulina Haitner 

(boks, MUKS Pogoń Prudnik) TPM.5 n 

Rafał Kołodenny (łucznictwo, Obuw-

nik Prudnik) TPM.7 n Dawid Maciuch 

(piłka nożna, Orlik Prudnik) TPM.8 n 

Piotr Sulikowski (piłka nożna, Pogoń 

Prudnik) TPM.10 n Weronika Surmiń-

ska (koszykówka, Akademia Pogoń 

Mini Basket Prudnik) TPM.11 n Anto-

ni Zieliński (koszykówka, Akademia 

Pogoń Mini Basket Prudnik) TPM.15 

n  Franciszek Zięba (koszykówka, 

Smyk Prudnik) TPM.16

n Bogdan Batko (boks, MUKS Pogoń 

Prudnik) TPT.2 n  Tadeusz Brudniak 

(karate, Zarzewie Prudnik) TPT.3 n 

Marek Henzel (piłka nożna, Fortuna 

Głogówek) TPT.6 n Sebastian Muzy-

ka (piłka nożna, Piąteczka Prudnik) 

TPT.8  n  Jarosław Olajossy (piłka 

nożna, AP Biała) TPT.10 n Marcin Ra-

domski (koszykówka, Pogoń Prudnik) 

TPT.11 n  Przemysław Rudolf (piłka 

nożna, Pogoń Prudnik) TPT.13 n  To-

masz Włodowski (koszykówka, Smyk 

Prudnik) TPT.15

n  Waldemar Bedryj (piłka nożna, 

Pogoń Prudnik) TPD.1 n  Rafał Boli-

brzuch (piłka nożna, LZS Łąka Prud-

nicka) TPD.2 n Alicja Ćwierz (karate, 

szachy, Zarzewie Prudnik) TPD.3 n 

Kazimierz Kocik (łucznictwo, Obuw-

nik Prudnik) TPD.6 n  Juliusz Kraw-

czyński (koszykówka, Smyk Prudnik) 

TPD.7 n  Al f red Morawiec (pi łk a 

nożna, Fortuna Głogówek) TPD.10 n 

Andrzej Wilisowski (piłka nożna, Rac-

ławia Racławice Śl.) TPD.15

Team Zarzewia

KSERO
WYDRUKI

W KOLORZE
Redakcja „Tygodnika Prudnickiego”
ul. Kościuszki 13a (parking obok PKS)

W 
zawodach wzięło udział 
144 zawodniczek i zawod-
ników z 20 klubów z wo-
jewództw dolnośląskie-

go, opolskiego i śląskiego. Prudnickie 
Zarzewie reprezentowało 7 karate-
ków: Maja Chawa, Wiktoria Kulbicka, 
Szymon Okłót, Zofia Serafin, Szymon 
Smolski, Ksawery Szkolnicki i Mikołaj 
Talaga. Bilans medalowy zarzewiaków 
to 4 „krążki”„ w tym 1 srebrny i 3 brą-
zowe. Natomiast bilans punktowy to 
20 zdobytych „oczek” (wynik lepszy o 

6 punktów niż w roku ubiegłym). Star-
tujące kluby z Opolszczyzny (Bushido 
K-Koźle, Zarzewie Prudnik, KKS Krap-
kowice, Nidan Zawadzkie, LZS Głub-
czyce, Fanga Głubczyce) łącznie zdobyły 
88 punktów (w roku 2024 było 54 pkt).
 Medale i punkty dla Zarzewia Prud-
nik zdobyli: K. Szkolnicki (srebrny w 
kata indywidualnym młodzików), M. 
Chawa i W. Kulbicka (brązowe w kata 
indywidualnym młodziczek) oraz Sz. 
Okłót (brązowy w walkach indywidu-
alnych kumite młodzików do 54 kg). 

Zdobycze punktowe: Szkolnicki - 5, Cha-
wa i Kulbicka – po 4, Okłót - 3, Serafin i 
Talaga po 2. 
- Mimo skromnej reprezentacji, jaką 
udało się skompletować na te rozgryw-

ki wróciliśmy zadowoleni, poprawi-
liśmy bilans medalowy i punktowy w 
stosunku do ubiegłorocznego startu. 
Zawodnicy stanęli na wysokości zada-
nia i walczyli o jak najlepsze lokaty, jak 
nie medalowe, to punktowe. Wielkie 
uznanie dla wszystkich startujących za-
rzewiaków za ich postawę, wolę i ducha 
walki – podsumował prudnicki szkole-
niowiec Tadeusz Brudniak, który tym 
razem pełnił rolę coacha. Natomiast 
małżonka Jolanta (drugi trener) tym ra-
zem pracowała w zespole sędziowskim, 
będąc menadżerem tatami. (b) n
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Członkowie Stowarzyszenia Wesoły Borsuk Team mają nowe wzory 
koszulek. Z winietą Tygodnika Prudnickiego, za co bardzo dziękujemy. 
Co zwraca uwagę, to hasło na „plecach” koszulki: „Być z Opolskiego 
to powód do dumy, ale pochodzić z Prudnika to prawdziwy zaszczyt”. 
Zgadzamy się w 100 procentach! (d)
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REDAKCJA I BIURO OGŁOSZEŃ
48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a

TELEFON
77 436 28 77
INTERNET
www.terazprudnik.pl
www.aneks.com.pl
www.facebook.pl/tygodnikprudnicki
E-MAIL
redakcja@tygodnikprudnicki.pl
REDAKTOR NACZELNY
Andrzej DEREŃ
andrzej.deren@tygodnikprudnicki.pl

SEKRETARZ REDAKCJI
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Damian WICHER-SIENKIEWICZ
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WYDAWCA
Spółka Wydawnicza ANEKS
48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a
KONTO BANKOWE
Santander Bank Polska S.A. - 1 Oddział w Prudniku
84 1090 2226 0000 0005 7401 1084
DRUK
Polska Press Sp. z o.o., Oddział Poligrafia, 
Drukarnia w Sosnowcu,

BIURO OGŁOSZEŃ  CZYNNE OD 8.15 DO 16.00
Redakcja zastrzega sobie prawo do skaracania 
nadesłanych materiałów prasowych i listów.  
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń i reklam.
Nowy numer w każdą środę  w kioskach i sklepach  
ziemi prudnickiej. Czekamy na sygnały, pomysły  
i informacje od Czytelników.

e-GAZETA
Gazeta w formie elektronicznej
do nabycia na platformach:
    
     egazety.pl    

       e-kiosk.pl 
    

    eprasa.pl

SKŁAD KOMPUTEROWY
Jarosław TOMASZEWICZ

We wszystkich sprawach dotyczących  
prenumeraty prosimy o kontakt 
mailowy -  redakcja@tygodnikprudnicki.pl  
lub telefoniczny - 77 436 28 77

PROMUJĄ MIASTO

Być z Prudnika  
to prawdziwy zaszczyt

R
E

K
L

A
M

A

 

IN
FO

R
M

AT
O

R APTEKI
Dyżury w porze nocnej oraz  

w dni wolne od pracy pełni  

Apteka Optima w Prudniku. 

Godziny pracy Apteki Optima:

• poniedziałek-piątek: 8.00 – 20:00
dyżur: 20:00 – 22:00, z wyjątkiem dni wol-

nych od pracy

• sobota: 9:00 – 19:00
Dyżur: 19:00 – 21:00

• niedziele i dni wolne od pracy: 14:00 – 20:00
Dyżur: 10:00 do 14:00.

 
PRUDNIK
Apteka „Kolorowa”,

ul. Sobieskiego 15, tel. 730 942 198 

Apteka  „Gemini”
ul. Kościuszki 15, tel. 453 022 925

Apteka mgr Jadwiga Jaskowska,

ul. Rynek 14, tel. 77 436 38 55

Apteka „Alga”
ul.Staszica 4, tel. 77 436 68 88

Apteka  „Zdrowie” Monika Hylak
ul. Łangowskiego 2, tel. 77 436 07 38

Apteka „Optima”

ul. Nyska 1, tel. 77 436 65 90

Apteka „Pod Złotym Wężem”

ul. Powstańców Śląskich, tel. 77 406 70 93

Apteka  Burchacińscy Spółka Jawna 

ul. Skowrońskiego 28, tel. 77 887 01 01

GŁOGÓWEK 
Apteka Św. Anny
ul. 3 Maja 17,  tel. 77 437 24 25

Apteka „Świętojańska”
Pl. Wolności 6,  tel. 77 437 20 66

Apteka „Crategus”

ul. Zamkowa 1, tel. 77 437 37 96

Apteka Nowa  „M. & T. Schmidt” 

ul. Mickiewicza 20, tel. 77 437 34 75

Apteka Drofarm 

ul. Piotra Skargi 15a, tel. 533 222 324

BIAŁA 
Apteka „Pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22

Apteka  im. Karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06

Apteka im. św. Kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIK
Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 

Łącznik 48 – 220 

ul. Skowrońskiego 4,

tel. 77 437 63 68

KORFANTÓW 

Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27

Apteka Elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZELECZKI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 

tel. 77 466 82 00

Punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 

tel. 77 466 87 58 

Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 

Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCE
Apteka, 

ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

Apteki w Białej, Głogówku i Łączniku

nie prowadzą dyżurów

WAżNE TELEFONY
Telefon alarmowy 112

Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
PCM ul. Piastowska 64, tel. 77 406 78 99

Informacja PKP, tel. 19 757

Urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   

                     tel. 77 436 99 00

POGOTOWIA
Ratunkowe 112, 999, 77 438 78 85

Straż Pożarna 112, 998, 77 438 05 30

Policja 112, 997, 478 629 503

Energetyczne 991

Gazowe 992

Wodno-Kanalizacyjne 994

>> Prudnik 77 436 25 56

>> Głogówek 77 437 46 47

Drogowe 981

Opiekuńcze 77 474 54 45

Straż Miejska 77 406 62 42

    

POWIATOWY RZECZNIK KONSUMENTÓW
Starostwo Powiatowe w Prudniku, pok. 4

tel. 77 436 93 09, 576 834 168

środa i piątek 7.30 -13.00

OśrODeK POMOCy SPOłeCZNeJ 

W PruDNiKu 77 406 70 38

OśrODeK POMOCy SPOłeCZNeJ 

W GłOGóWKu  77 438 00 40 

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 
W BIAŁEJ 77 438 71 40

OśrODeK POMOCy SPOłeCZNeJ 

W LubrZy 77 407 46 79

Tradycji Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, 

czynne: wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota 

miesiąca 10.00-16.00. Wieża Woka, Plac 

Zamkowy czynna od 1 maja do 30 września 

od wtorku do piątku 12.00-16.00 oraz w 

soboty, niedziele i święta 12.00-18.00. Cena 

biletów: Arsenał normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, 

grupowy (20-35 osób) 100 zł, CTT normalny 

10 zł, ulgowy 5 zł,  grupowy 100 zł, Wieża 

Woka normalny/ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. 

Bilet rodzinny (tylko z Kartą Dużej Rodziny 

lub Opolską Kartą Rodziny) - 20 zł (obejmuje 

wszystkie obiekty MZP). W czwartki do 

obiektów muzeum wstęp wolny (poza 

Wieżą Woka).

Muzeum w Głogówku

Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, 

tel. 77 437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – 

piątek: 10.00 – 14.00.

Muzeum śląska Opolskiego 

Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 

Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 

(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 

(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 

Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 

regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 

wieku”, „W kręgu farmacji”.

Městské muzeum  w Zlatých Horách

Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 

od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 

i od 13.00 do 16.00.

Městské muzeum w Krnovie

náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 

614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

Galeria Sztuki Hanny bakuły „No ba!” 

(oddział Muzeum Ziemi Prudnickiej) 

Rynek 2, Prudnik. Godziny otwarcia: so od 

12.00 – 18.00, wt – pt 10.00 – 16.00

iZby reGiONALNe

• Farska stodoła w biedrzychowicach, 

usytuowana obok plebani. Jest tu 

eksponowane wyposażenie dawnego 

śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 

(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).

• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 
nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 

tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 

pomieszczeniach znajdują się 

tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 

kuchnia, sypialnia, klasa itp.

• Izba regionalna na poddaszu budynku 
szkolnego w Przechodzie (gmina 

Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 

regionalne, przedmioty codziennego 

użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra�e.

• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 
Aktywizacji w rudziczce. Izbę można 

zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 

godz. od 13.00 do 20.00.

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie

Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 

do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 

03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 

Mojak (784 181 951).

KULTURA

OśrODKi KuLTury

Prudnicki Ośrodek Kultury i biblioteki 

Publicznej w Prudniku

Siedziba główna POK – Pałac Fränkla,  
ul. Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik,  

tel. 77 436 33 96.

Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna, 

ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,   

tel. 77 436 27 60.

Kino Diana, ul. Mickiewicza 1,  

48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

Centrum Kultury w Głogówku

Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek, 

tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia:  

pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w białej

Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała, 

 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy

Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza, 

 tel./faks 77 407 46 83.

Agencja Sportu i Promocji w Prudniku 

Ratusz - Rynek, Prudnik, tel. 77 436 66 55

Městské informační a kulturní středisko w Krnovie

náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 

e-mail: posta@mikskrnov.cz.

MuZeA i GALerie

Muzeum Ziemi Prudnickiej

Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 

48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 

wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 

10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra�a, 

historia Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum 

CeNy PALiW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik 6,22 6,21 3,07

„Pieprzyk” Prudnik 5,79 6,13 3,04

„STW” Prudnik - 6,11 -

„Orlen” Biała 6,25 6,29 3,18

„Avia” rzepcze 5,87 5,95 3,19

„Shell”  Lubrza 6,23 6,23 3,09

WALuTy NbP

1 eur 4,13 / 4,21

1 usd 3,82 / 3,90

1 gbp 4,94 / 5,04

1 chf 4,33 / 4,41

100 czk 16,56 / 16,90

Stan:  marca,  godz. . - .                   zebrał: Damian Wicher-Sienkiewicz
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Motocykl i dwa 
samochody

W 
drodze przepadku mienia 
na rzecz Skarbu Państwa 
Urząd Skarbowy w Prud-

niku organizuje licytacje. Aktualnie 
można znaleźć ogłoszenia dotyczą-
ce motocykla yamaha (rocznik 1999, 
silnik 649 cm3) z ceną wywoławczą 
6750 zł,  samochodu ford fokus 
(rocznik 2008, 1600 cm3) – cena 
wywoławcza: 5750 zł i opla merivy A 
(rocznik 2005, 1686 cm3) – cena: 4350 
zł. Ogłoszenia dotyczące licytacji i 
warunków udziału można znaleźć 
w Biuletynie Informacji Publicznej 
Urzędu Miejskiego w Prudniku. (d) n
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